
Z przebiegu wyborów do komitetów 
Frontu Narodowego

Przed nowym PKFN 
w Drawsku 

stoją trudne zadania
Wybory do gromadzkich i 

obwodowych komitetów Fron 
tu Narodowego w woj. kosza
lińskim w zasadzie są już na 
ukończeniu. Obecnie rozpoczy
na się następna tura — wysu
wanie przez delegatów z gro 
mad, osiedli i zakładów pra
cy, kandydatów do powiato
wych. okręgowych i wojewódz 
kich komitetów Frontu Naro 
dowego Główne nasilenie te; 
fazy kampanii wyborczej przy

Wagony Kolejowc dla Egiptu

Huta im. No-1 
wotkt w Ostrów-; 
cu produkuje m. 1 
In. zamówione 
przez Egipt 
krytych wago
nów kolejowych 
o notnoścl 10 -'r> 
każdy. Zamów»z . 
n'ć ma być rrea 1 
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cynia 1937 r.

Na zdjęciu: 
członkowie bry- 
srdv ślusarskie' 
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przy montaiv 
-odwozla wago- I 
nów przeznaczo- | 
nych dia Cglp- 
t>j.
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Pracownicy Ministerstwa Hutnictwa 
i aktyw terenowy dyskutują

Jaki powinien być 
system zaopatrywania 

gospodarstw w nawozy sztuczne?
WARSZAWA. Jaki powi

nien być system zaopatrywa
nia gospodarstw chłopskich w 
nawozy sztuczne?

Odpowiedzi na to pytanie 
»żuka się od czasu, gdy stało 
się jasne, że obecny system 
ma poważne wady i powinien 
być zmieniony. Istnieje kilka 
projektów, które są rozważa
ne i dyskutowane.

Wśród pracowników Min. 
Rolnictwa wiele zastrzeżeń bu 
dzi projekt sprzedaży nawo
zów sztucznych w powiązaniu 
z obowiązkowymi dostawami 
zbóż. Stwierdza się, że jego

Nad projektem planu 5-letniego

11 październik» br. obradowały «ejmow» komUje: przemysłu 
oraz komunikacji 1 łączności.

Na zdjęciu- obraduje Komisja przemysłowa.t CAF — fot. Baranowski.Mihaly Farkas 
aresztowany

BUDAPESZT. — Agencja 
MTI donosi, że na polecenie 
prokuratora generalnego Wę
gier aresztowano pod zarzu
tem łamania praworządności 
socjalistycznej Mihaly Far- 
kasa.

»Morska Wola«
wróciła z łowisk

SZCZECIN. Do nabrzeża 
portu rybackiego w Świnouj
ściu przycumował statek-baza 
„Morska Wola“, który z łowisk 
Morza Północnego przywiózł 
18 tys. beczek śledzi.

Przed
Tygodniem LPŻ

W klubie morskim LP2 w Gdy
ni czynna jest sekcja płetwonur
ków. W pracach organizacyjnych 
1 szkoleniowych sekcji pomagają 
pracownicy Morskiego Instytutu 
Rybackiego, polskiego Ratownic
twa Okrętowego 1 Morskiej Sta
cji PAN.

Na zdjęciu: nurek przed wej- 
łeJem do wody. (Fot. CAFj

Będziemy handlować z Izraelem
WARSZAWA. Jak infor

muje Ministerstwo Handlu 
Zagranicznego 13 bm. po-dpisa 
no w Tel-Avivie protokół do 
umowy handlowej polsko-izra 
elskiej, regulujący wymianę 
towarową i płatności między 
obu krajami na okres od 1.10.

br. do 30 września 1957 r.
Eksport z Polski obejmie 

m. in. wyroby walcowane, che 
mikalia, maszyny, urządz.enia 
przemysłowe i wyroby prze
mysłu mineralnego. Przedmio 
tern importu z Izraela będą 
owoce cytrusowe, ogumienie, 
chemikalia oraz inno wyroby 
przemysłowe.

pad nie na okres od 17—25 
października br

Najwcześniej, bo już w ub. 
sobotę dokonano wyboru no
wego Powiatowego Komitetu 
Frontu Narodowego w powie
cie wałeckim. Jednocześnie 
przedstawiciele ludności zamiesz 
kującej ten powiat wytypowali 
według swego uznania kandy
datów do Okr-gowego i Woje
wódzkiego Kontitdu Frontu! 
Narodowego.

• • • i
Wielkie ożywienie życia poili 

tycznego w całym wojewódz
twie, jakie obserwujemy od 
szeregu tygodni, odbiło się jak 
w soczewce na zebraniu wybór 
czym w Wałczu. Wielu obec
nych aktywistów zapisywało 
się do głosu, a każdy miał', spo 
ro do powiedzenia. ;

Padały więc gorzkie słowa 
prawdy pod adresem ustępują 
cego Powiatowego Komitetu 
Frontu Narodowego, kłórego 
praca była niejednokrotnie na 
cechowana formalizmem i »k- 
cyjnością. ,

Zarzucano ustępującemu ko 
mitetowi, że w przedstawionym 
sprawozdaniu próbuje się czę
ściowo „wymigać" od /odpowie
dzialności za znikonay wkład 
pracv włożone w- rea^zację po
przedniego programu wyborcze 
go.

Dlaczego w Wałcnu nie zbu
dowano bloku mieszkalnego, o 
którem tak szeroko mówiono w 
czasie poprzednich wyborów? 
Dlaczego nie zbudowano w 
mieście powiatowym teatru, a 
terminy rozpoczęcia tej inwe
stycji są z roku na rok prze- 
suwane? Dlaczego w całym po 
wiecie leży jeszcze odłogiem 
1 tvs. ha?

Nie za wszystkie niedotrzy 
manę terminy i zobowiązania 
nonosi winę ustępujący komi
tet. Wiele nowych inwestycji 
poskreślano z planów w sa
mym Koszalinie. Jednak człon 
kowie komitetu powinni wal
czyć o realizację swych zało
żeń do końca, czego niestety, 
nie potrafiono uczynić.

Krytykowano ustępujący ko 
mitet, za to, że miał w swo
im składzie „martwe dusze", 
za to. że nie potrafiono prze
prowadzić do końca spraw zwią 
zanych z przejmowaniem na 
własność jednorodzinnych dom

Decentralizacja 
w zakresie 
planowania

WARSZAWA. PKPG uczyniła 
dalszy krok w zakresie decentra
lizacji metod planowania gospo
darki narodowej.

Przewodniczący PKPG wydał 
zarządzenie, które zmienia do 
tychczasowe zasady planowania 
k wartalno-mleslęcznero. Zarzą
dzenie to przekazuje kompetencli 
ministrów 1 prezydiów wojewódz
kich rad narodowych uprawnie 
nla w zakresie ustalania zasad, 
trybu 1 terminów opracowywania 
planów kwarta Ino-mlesięcmych w 
podległych im jednostkach.

Prezes
Ligi Stowarzyszeń 
Czerwonych Krzyży 
w Polsce

WARSZAWA. Na zaproszenie 
prezesa Zarządu Głównego PCK 
przybyli 13 bm. do Polski: pre
zes Międzynarodowej Ligi Sto
warzyszeń Czerwonych Krzyży, 
Czerwonego Półksiężyca oraz Lwa 
1 Słońca. a zarazem prezes 
Szwedzkiego Czerwonego Krzyża 
— Em:l Sandstroem oraz sekre
tarz generalny Ligi — Bonabe de 
Rouge.

Str. 3 — Ankieta „Głosu“ 
— Szukamy pracy dla ko
biet;
Str. 4 — SPORU

Od kilku lat systematycz
nie zmniejsza się w naszym 
województwie obszar upra
wy buraka cukrowego. Co
raz niechętniej kontraktu
ją tę roślinę chłopi, pań
stwowe plany kontraktacji 
buraka, choć obniżane nie
mal każdego roku, nie są 
wykonywane.

Czy ponoszą za to wy
łączną winę, instytucje kon
traktujące? Nie można 
stwierdzić, iż pracują one 
bez zarzutu, niemniej jed
nak nic mają one większe
go wpływu na rozwój sy
tuacji.

Spółdzielcy 1 chłopi in
dywidualni pytani dlacze
go nie chcą kontraktować 
buraków odpowiadają, iż 
uprawa tej rośliny jest ma 
ło opłacalna, że na przewa
żnie lekkich glebach woje
wództwa nakład pracy, po
trzebny do wyprodukowa
nia 1 q buraków, j^st nie
współmiernie wysoki do u- 
zyskanego dochodu. Twier 
dzenie to jest słuszne.

Poważne opóźnienia w wykopkach 
Konieczna pełna mobilizacja załóg IKR.

Rozmowa z naczelnikiem 
wydz. prod. rośl. WZ PGR 

tow. Wąsowskim
Ponieważ wykopki ziemnia

ków w PGR-aih naszego wo
jewództwa są poważnie opóź
nione zwróciliśmy się do na
czelnika wydz. prod. roślinnej 
WZ PGR tow. Wąsowskiego z 
prośbą o poinformowanie czy
telników. jakie są główne tego 
przyczyny.

Tempo wykopków ziemnia

ków w tym roku pozostawia 
rzeczywiście wiele do życze
nia — stwierdzi! na wstępie 
tow. Wąsówski. — Do 13 bm. 
nasze PGR-y wykopały zaled
wie 49 proc, ogólnego areału 
ziemniaków. Jest to tym bar
dziej niepokojące, że w analogi 
cznym okresie roku ubiegłego 
mieliśmy sprzątniętych o 13 
proc, więcej ziemniaków. Na 
opóźnienie wykopków składa
ją się dwie przyczyny. Pierw
sza — to niewątpliwie nie
sprzyjająca obecnie pogoda. W 
ub. roku w październiku mie
liśmy 40 mm opadów. W tym

Dziennikarze polscy 
na Ukrainie

MOSKWA. W dniu 12 bm. 
po pięciodniowym pobycie o- 
puściła Ukrainę udając się do 
Moskwy delegacja dziennika
rzy polskich.

Goście polscy zapoznał! się 
z zabytkami historycznymi 
Kijowa 1 odwiedzili kijowską 
wytwórnię filmową.

Przyjęcie w Londynie
z okazji Święta Wojska Polskiego
LONDYN. W dniu 12 bm. 

attache wojskowy ambasady 
PRL w Londynie ppłk Kazi
mierski wydał w salach re
cepcyjny cli ambasady przyję
cie z okazji Święta Odrodzo
nego Wojska Polskiego.

W przyjęciu wzięło udział 
ponad trzysta osób. Wśród za 
proszonych gości obecni byli: 
drugi lord morski — admirał 
Charles Lambe, zastępca sze
fa sztabu admiralicji — wice 
admirał William Davies, sta
ły sekretarz admiralicji — 
John Land oraz inni wyżsi o- 
ficerowie brytyjskich sił zbrój 
nych.

W przyjęciu uczestniczyli ró 
wnież przedstawiciele dyploma 
tyczni ZSRR, Chin i innych 
krajów demokracji ludowej 
oraz attaches wojskowi amba
sad państw socjalistycznych 
i kapitalistycznych akredyto
wani w Londynie.

Przyjęcie upłynęło w ser
decznej atmosferze.

POM Bytów
wykonał plan

Po raz pierwszy od chwili 
powstania POP, załoga I'OM 
Bytów zameldowała 2« ub. m. 
o wykonaniu rocznego planu 
eksploatacyjnego w 101 proc.

Plan nasz wynosił 10142 ha. a 
wykonaliśmy 10 259 ha przelicze
niowych. Na wykonanie planu 
wpłynęło dobre rozstawienie brv- 
jad traktorowych oraz odpowie
dnie przeszkolenie traktorzystów. 
Na każdej dzieslęclodniówce ana
lizowano wykonawstwo zadań 
produkcyjnych przez brygady 
traktorowe. Po odprawie w POM 
odbywały się narady w bryga
dach. Tam z kolei analizowano 
pracę poszczególnych traktorzy
stów'.

W roku bielącym wprowadzi
liśmy ponadto okresowe przeglą
dy ciągników. Trzeba stwierdzić, 
że te przeglądy przyczyniły s!ę 
do zmniejszenia o 70 proc, awarii 
ciągników.

Najlepsze wykonanie planu o 
siągnęły brygady nr VI liii pro
cent!, nr I (13t proc.), nr IV (12« 
procent) i brygada nr V (115 pro
cent).

N. Neubanowski
‘ agronom rej. POM Bytów

Julian Kocoł Jest przodują
cym robotnikiem Drawskich 
Zakładów Ceramiki Budowla
nej w Złocieńcu. Pracyje przy 
piecu Hoffmana. Wysoko 
przekracza swole normy pro
dukcyjne. Zarabia przeciętnie 
do 2 tys. zł miesięcznie. Jego 
żona także zatrudniona jest 
w cegielni.

Cegielnie produkują 
dla wsi

RZESZÓW. Cegielnie poło
wę t 4 duże cegielnie prze
mysłowe, uruchomione przez 
spółdzielczość pracy woj. rze
szowskiego w ciągu ostatnich 
dwóch lat, wypaliły w bież, 
roku ponad 5 min sztuk ce
gieł przeznaczonych dla wsi.

Chodzi o cukier

Wyroki na
sprawców kradzieży 
podczas 

wypadków poznańskich
POZNAŃ. Sąd Powiatowy 

dla m. Poznania rozpatrzył 
kilka dalszych spraw przeciw
ko winnym kradzieży doko
nanej w placówkach handlu 
w czasie wypadków poznań
skich. W wyniku przewodu 
sądowego udowodniono o- 
skarżonym udział w rabowa
niu różnego rodzaju towarów.

I tak za kradzież sąd ska
zał Zenona Nowickiego na 
karę jednego roku 1 sześciu 
miesięcy więzienia.

Karanemu Już sądownie 
osk. Janowi Kasprzakowi, za 
ookonanle kradzieży papiero
sów w bufecie rozbitym na 
Dworcu Głównym w Pozna
niu sąd wymierzył karę 7 
miesięcy więzienia i 200 zł 
grzywny.

Przodujący Ludzie
Z.laml l(.o Szalińskiej

B. minister łzw. 
rządu londyńskiego 
w Polsce

WARSZAWA. W Polsce 
bawi działacz ludowy w okre- 

I sie międzywojennym — b. 
minister tzw. rządu londyń
skiego Aleksander Ładoś. Zło
żył on m. In. wizytę w To
warzystwie Łączności z Wy
chodźstwem „Polonia", gdzie 
przeprowadził rozmowy z 
działaczami tego towarzy
stwa.

Ladcś przebywać będzie w 
Polsce ok. 3 tygodni 1 pra
gnie zwiedzić szereg miejsco
wości, szczególnie n» Zie
miach Zachodnich.



Prasa zachodnia 
o procesach 
poznańskich

Zagraniczni sprawozdawcy 
prasowi informują opinię pu
bliczną na Zachodzie o pro
cesach poznańskich stwierdza
jąc, iż są one przykładem 
wolności wymiaru sprawiedli
wości. Powaga sędziów, swo 
bodnę wypowiedzi oskarżo
nych oraz żywa polemika po
między oskarżycielami a obro
ną dowodzą tego.

Filip Ben — jeden ze (prawo- 
zdaweow prasowych — reasumuje 
swoje wrażenia po zakończeniu 
procesu Foltynowlcza, Zurka 1 
Sroki następująco; „Obecnie, gdy 
proces jest zakończony, należy 
przyznać, że odbył się on w wa
runkach pełnej wolności tak dla 
oskarżonych, jak 1 dla obroń
ców. Abstrahując od tradycyj
nych różnic w procedurze, spo
sób prowadzenia procesu przy
niósłby zaszczyt każdemu krajowi 
zachodniemu“.

To samo pisze poważny an
gielski „The Times“ 1 gros 
prasy zachodniej.

Są jednak pisma, które nie 
zważając na realne fakty, 
łgają 1 to dodajmy od razu 
łgają z premedytacją, ale nie
zbyt szczęśliwie. „Prawni
cy... (mowa o obrońcach — 
przyp. old) — dyskutują za
wczasu sprawy z prokurato
rem 1 rola ich jest uważnie 
przygotowana... Przedsta
wiają oni oskarżonych jako 
ofiary kryminalnego spisku 
antypolskich kół, ale pilnie 
uważają, aby nie podważyć 
aktu oskarżenia" — pisał 
dzlen.dk „TIME AND Tl- 
DE".

Brednie. Ordynarne kłam
stwa. Oto dowód: skazując 
Foltynowlcza 1 współoskarżo- 
nych sąd zmienił kwalifika
cje pru .e czynów oskarżo
nych zawarte w akcie oskar
żenia. Kto spowodował zmia
nę kwalifikacji prawnej czy
nów oskarżonych? Obrona. 
Czy podważony został akt o- 
skarżenla? Tak. Czy miał ra
cję „TIME AND TIDE"? 
Nie.

Należy jednak stwierdzić, 
że takie głosy trafiają w próż 
nlę 1 jest Ich coraz mniej. 
Większość prasy zachodniej 
pisze obiektywnie o proce
sach poznańskich.

old

Jaki powinien być 
system zaopatrywania 

gospodarstw w nawozy sztuczne?

wprowadzenie nastręczałoby 
poważne trudności i krzyw
dziło niektóre grupy gospo
darstw, a nawet całe woje
wództwa. Przy tym systemie 
— który jest korzystny dla 
rejonów i gospodarstw o du
żej towarowoścl — jak to wy 
liczono w Min. Rolnictwa — 
szereg województw 1 powia
tów otrzymałoby znacznie 
mniej nawozów niż Ich otrzy
mywało dotychczas. Np. woj. 
łódzkie przy tym systemie o- 
trzymałoby na wiosnę przy
szłego roku o przeszło 6 tys. 
ton nawozów (w czystym skła 
daniu) mniej niż wiosną tego 
roku, woj. stalinogrodzkie — 
o 11 tys. ton mniej woj. kra
kowskie — o ponao' 6 tys. ton 
mniej, a woj. rzeszowskie — 
O 3 tys. ton mniej.

Sprzedaż nawozów sztucz
nych uzależniona od wymiaru 
obowiązkowych dostaw była
by jeszcze bardziej krzywdzą
ca w stosunku do małych go
spodarstw. Np. w woj. po
znańskim w pow. Kępno, go
spodarstwo 3-hektarowe mia
łoby prawo zakupić 141 kg 
nawozów, czyli 47 kg nawo
zów na 1 ha, a gospo
darstwa 12-hektarowe — 1 568 
kg nawozów, a więc blisko 
131 kg na 1 ha lip.

Stosowany obecnie w pewnym 
zakresie system wiązania sprze
daży nawozów ze sprzedażą przez 
chłopów państwu nadwyżek zbo
żowych, ma również wielu prze
ciwników, zarówno wśród służby 
rolniczej Jak 1 wśród pracowni
ków handlu.

Najwięcej zwolenników ma — 
jak dotychczas projekt, który pro 
ponuje, aby tzw. pule wolnoryn
kowa rozdzielić pomiędzy gospo- 
dardwa wg ilości hektarów gron 
tów ornych, nie licząc obszaru 
pajętego pod uprawy roślin kon-

Kalejdoskop 
wydarzeń 

ub. tygodnia 
w kraju000

Krakowski „Dziennik Pol
ski** opublikował wywiad z 
premierem Norwegii, w któ 
rym kierownik rządu nor
weskiego wypowiedział się za 
ściślejszą współpracą z Pol
ską. Pan Elnarem Gerhardsen 
przypomniał, że w czasie 
wojny Istniało braterstwo 
broni żołnierzy polskich 1 nor
weskich. „Przyjazne stosunki 
Norwegii, należącej do NATO 
z. ZSRR i krajami obozu po
koju świadczą o tym, że życie 
przekreśla ramy bloków woj- 
skowych** — stwierdził pre
mier Norwegii.

Odbyło się pierwsze posie
dzenie sejmowej komisji dla 
rozpatrzenia ordynacji wybor
czej, w czasie dyskusji stwier 
dzono, że nie będzie okręgów 
jednomandatowych, llccha 
kandydatów ną liście powinna 
być o połowę większa od 
liczby mandatów. Należy zre
zygnować z zastępców posłów 
1 tzw. listy państwowej.

Odbyło się spotkanie posłów 
Ziemi Koszalińskiej i przed
stawicielami władz wojewódz
kich 1 przedstawicielami rzą
du. W rezultacie dyskusji ba
talia w obronie Ziemi Kosza
lińskiej przyniosła konkretne 
rezultaty; otrzymamy w Ko
szalinie szpital wojewódzki, 
bibliotekę wojewódzką, radio 
stację, dodatkowe 80 min zł 
na rozbudowę Istniejących in
westycji, fabrykę płyt pil
śniowych.

zagranicą...
Rada Bezpieczeństwa konty

nuowała obrady w sprawie 
Kuczu. Przemówienia wygło
sili ministrowie Fawzl j Sze- 
piłow. Pierwszy wskazał, że 
..spór o Suez sięga korze
niami do walki między dąże
niem d0 panowania nad in
nymi i dążeniem do wolno
ści“, drugi zaś wysunął 4 za
sady niezbędne do osiągnięcia 
pokojowego rozwiązania tej 
sprawy.

Szczecin 
średniowieczne 
miasto portowe

WARSZAWA. Na terenie całego 
kraju prowadzone są badania ar
cheologiczne. Oto kilka informa
cji z Pomorza Zachodniego.

Podczas prac wykopaliskowych 
kontynuowanych przez szczAlń- 
ską stację archeologiczną po raz 
pierwszy na podgrodziu znale
ziono szczątki łodzi rybackich. 
Wyniki tych badań — jak spo
dziewają się archeolodzy — po
zwolą na szersze zapoznanie się 
z historią Szczecina jako średnio
wiecznego miasta portowego, Jak 
również z ówczesną żeglugą Sło
wian, budową łodzi i urządzeń 
portowych.

traktowych, na które rolnicy ma 
ją zagwarantowane nawozy.

W założeniach tych proponuje 
się również zniesienie dotychcza 
sowych przydziałów nawozów 
sztucznych na (lewy wiosenne 1 
oddzielnie na Jesienne. Chłopi 
mogliby zakupywać nawozy w 
każdym dogodnym dla siebie ter
minie, co w dużej mierze rozwla 
żałoby również obecne trudności 
z magazynowaniem nawozów w 
GS-ach. Jednakże warunkiem za 
kupu nawozów mineralnych — 
jak podkreślają autorzy tego pro 
jektu — byłoby wywiązanie się 
gospodarza z obowiązkowych do
staw zboża dla państwa. Np. rol
nik, chcący zaopatrzyć się w na
wozy na siewy 1957 roku, mu,lał 
by w GS-le przedstawić kwit, że 
wykonał obowiązkowe dostawy 
zboża za 195« rok. W założeniach 
tych przewiduje się również wy
dzielenie pewnej ilości nawozów 
sztucznych na sprzedaż za ponad 
planowe dostawy zboża.

Zdaniem jednakże wielu fa
chowców z Min. Rolnictwa i 
z terenu, i ten system ma 
braki. W przyszłości — jak 
twierdzą — zaopatrzenie w na 
wozy mineralne powinno być 
tak rozwiązane, aby poszcze
gólne województwa i powiaty 
otrzymywały nawozy sztucz
ne w asortymencie odpowiada 
jącym potrzebom danego re
jonu (gleby, klimat). Ponadto 
zdaniem niektórych naukow
ców — rozdział nawozów mi
neralnych ilościowo powinien 
być uzależniony od wysokości 
uzyskiwanych plonów (przy 
wyższej kulturze rolnej przy
dzielać większe ilością od sta 
nu pogłowia inwentarza żvwe 
go ito. Otrzymane wg tych 
założeń ilości nawozów sztucz 
nych gromadzkie rady naro
dowe dzieliłyby pomiędzy po
szczególne gospodarstwa, wg 
ilości hektarów fizycznych.

Za takim rozdziałem nawo
zów sztucznych wypowiadało 
się wielu posłów na jednym 
z posiedzeń sejmowych Komi
sji Rolnictwa, obradującej m. 
V. nad tym zagadnieniem.

Prokurator generalny Rybicki wyjaśnia
Amnestia i rehabilitacja osób niewinnie skazanych 
- tematem obrad sejmowej Komisji Administracji 

i Wymiaru Sprawiedliwości
WARSZAWA. Posiedzenie 

Sejmowej Komisji Administra
cji i Wymiaru Sprawiedliwoś
ci, które odbyło się 13 bm. pod 
przewodnictwem pos. Pawlaka, 
poświęcone było sprawom znaj 
dującym się w centrum zainte 
resowania opinii publicznej. 
Pierwsza z nich to wykonanie 
tegorocznej ustawy o amnestii, 
druga — problem rehabilitacji 
osób niewinnie skazanych lub 
poszkodowanych z powodu nie
właściwych metod śledztwa.

Jak wiadomo, w kwietniu br. 
komisja podjęła uchwalę zobo 
wiązującą min. sprawiedliwości 
i prokuratora generalnego PRL 
do złożenia jej sprawozdania 
z działalności w obu tych dzie 
dżinach. Na obecnym posiedze
niu posłowie wysłuchali ta
kich sprawozdań 1 ustosunkowa 
li się do nich.

Składając sprawozdanie z 
przebiegu realizacji ustawy o 
amnestii, minister sprawiedliwo 
ści — Z. Wasilkowska stwier
dziła, że dzięki jej zastosowa
niu w ciągu pierwszych 20 dni 
maja br. liczba osób przebywa 
jących w więzieniach spadla z 
69 tys. do 34 824. Wśród amne- 
stionowanych znajduje się 5847 
osób skazanych za przestęp
stwa o charakterze antypaństwo 
wym oraz 1 063 za faszyzację 
życia w Polsce przedwrześnio- 
wej. Niezależnie od liczby zwoi 
nionych z więzień, na podsta
wie amnestii darowano lub zla 
godzono karę oraz umorzono 
dochodzenia w stosunku do zna 
cznej liczby osób, które popeł
niły przestępstwa o charakterze 
antypaństwowym lub przestęp
stwa pospolite. Ponadto z am
nestii skorzystały także dotych 
czas 52 osoby, które przeby
wały za granicą i obecnie po
wróciły do kraju.

Zasadniczą pracę przy realiza 
cji ustawy o amnestii wykonali 
głównie pracownicy prokuratu
ry oraz sądownictwa w maju 
i czerwcu br. Rozpatrywali oni 
w ciągu tych dwóch miesięcy 
sprawy ponad 90 proc, wszyst
kich amnestionowanych. W okre 
sie pierwszych miesięcy po ogło 
szeniu ustawy specjalne ekipy 
prokuratorskie przebywały w 
więzieniach nie tylko po to, 
żeby zabezpieczyć wykonanie 
ustawy (w tym czasie też skon 
trolowano akta spraw wszyst
kich osób przebywających w 
więzieniach oraz aresztach śled 
czych), ale także po to, żeby 
dopomóc zwalnianym we włą
czeniu się do normalnego ży
cia społecznego. Na podstawie 
specjalnej uchwały Prezydium 
Rządu o opiece nad amnestlo- 
nowanyml — zwalniani z wię
zień otrzymywali zapomogi ple 
niężne, skierowania do pracy, 
a w razie potrzeby, bezpłatną 
opiekę lekarską z leczeniem sa 
natoryjnym włącznie.

Po sprawozdaniu ministra, 
posłowie zadawali pytania oraz 
wypowiadali uwagi na temat 
realizacji ustawy amnestyjnej. 
Posłowie stwierdzili, że amne
stia przeprowadzona była na 
ogół sprawnie.

Prok, Rybicki zaczął swe spra
wozdanie od podkreślenia. że 
rehabilitacją Jest sprawą nie
zmiernie bolesna, a równocześnie 
trudna I skomplikowana. Ormana 
wymiaru «orawiodllwości czynią 
wszystko, by. o Ile to leży w 
ludzkiej mocy, naprawić ogrom
ne krzywdy, Jakie w ub. okresie 
rodzima herlowszczyzne wyrzą
dziła poszczególnym osobom 1 ca
łemu narodowi.

W okresie, który obelmuje 
snrawozdaiile, tj. od 1 maja l>r. 
do 1 bm., organa wymiaru spra
wiedliwości za.lely się przede 
wszystkim rehabilitacją tych o- 
sób, które skazane bviy w- latach 
uh. (głównie lata 1949—1953) przez 
sądy wojskowe. Sady te bowiem 
rozpatrywały przytłaczającą cześć 
spraw o charakterze politycznym 
I antypaństwowym, ą w odnie
sieniu do tych spraw wypaczenia 
były największe. Z drugiej stro
ny przestępstwa tego typu w 
większości wynadków nie b’-'- 
objęte ponrzednlml amnestiami. 
Nie oznacza to oczywiście, że n'e 
bvio wmaczeń I w Innych spra
wach. np. w procesach o tzw. 
szkodnictwo gospodarcze, Jednak
że ełówny ciężar zagadnienia 
spoczywał na sprawach politycz
nych. Rehabilitacja w odniesie
niu do tych spraw- Jest najważ
niejszym problemem również dla
tego, że flngowane procesy no- 
lityczne wyrządziły straszliwą 
krzywdę nie tylko Jednostkom, 
ale całym środowiskom, a nawet 
całemu narodowi. Fałszowane lub 
rozdmuchiwane sztucznie nroce- 
(y o kolaborację z okunantem 
rzucały cień na piękna kartę na
szej historii, historii narodu, któ- 
ry w czasie ubiegłej wojny pro
wadził walkę podziemną z wro

giem na ogromną skalę 1 po
niósł ogromne s*raty w tej wal
ce, który nic wydał z siebie 
Qulslinga. Fałszowane procesy 
polityczne wywoływały atmosferę 
terroru w całych środowiskach 
i to zarówno wśród byłych 
AK-owców, BCH-owców, AL-ow- 
ców (m. in. wśród b. organizacji AK 
w Lubelskiem), byłych PPS-ow- 
ców, Jak również wśród starych 
KI’l’-owców.

Prok. Rybicki zastanawia się da 
lej nad przyczynami popełnio
nych błędów 1 wypaczeń, jakie 
miały miejsce w organach wv- 
mlaru sprawiedliwości. Główne z 
nich, to brak w minionym okre
sie rzeczywistej niezawisłości są
dów i faktyczne podporządkowa
nie Generalnej Prokuratury apa
ratowi byłego MBP. Również 
ważną przyczyną był absolutny 
brak jawności w tych sprawach, 
brak kontroli nad działalnością 
organów.

Przechodząc do omawiania kon
kretnej działalności organów wy 
miaru sprawiedliwości vr zakresie 
rehabilitacji, prok. Rybicki stwier 
dza, że w okresie od 1 maja br. 
do 1 bm. wpłynęło 1 708 podań 
w sprawach rehabilitacji, w tym 
duża część od ludzi przebywają
cych na wolności. Dotychczas roz 
patrzono spośród tych podań 852 
sprawy. Zrehabilitowano w tym 
okresie 364 osiX*ay. Prócz tego w sto 
sunku do wielu obywateli win
nych, lecz skazanych zbyt suro
wo, złagodzono wyroki, a także 
zwrócono się do Rady Państwa 
o akt łaski. Niezależnie od tego, 
w sprawach jeszcze ntedostatecz 
nie wyjaśnionych, co do których 
zachodzi wyraźne podejrzenie, Iż 
wyroki były niesłuszne lub na
wet oskarżeni całkowicie niewin
ni, zastosowano w stosunku do 
nich przerwanie odbywania kary. 
Wiele osób niesłusznie skazanych 
lub aresztowanych zwolniono > 
uniewinniono jeszcze w okresie 
pomiędzy III Plenum KC PZPR, 
a XX Zjazdem KPZR.

Kończąc prok. Rybicki 
stwierdza, że fakt, iż składa 
on sprawozdanie z działalno
ści prokuratury przed komi
sją sejmową, fakt, że rozciąg 
nięta została rzeczywista kon
trola nad działalnością orga
nów wymiaru sprawiedliwo
ści, że ich działalność jest o- 
becnie w pełni jawna — 
wszystko to stanowi jedną z 
gwarancji, iż błędy, popełnia
ne w przeszłości przez' te or
gana, nie powtórzą się wię
cej.

W dyskusji nad złożonymi 
sprawozdaniami, które uzupełni 
Ii też przedstawiciele wojskowe 
go wymiaru sprawiedliwości, 
zabrali głos pos. pos.: Franków 
ski, Jańczak, Jodłowski, Kali
nowski, Kita, Świetlik, Toczek,

Rozmowa z naczelnikiem 
wydz. prod. rośl. WZ PGR 

tow. Wąsowskim
roku natomiast tylko przez 
pierwsze 10 dni października o- 
pady wyniosły u nas 79 mm. 
Różnica więc dość poważna.

Niesprzyjające warunki at 
mosferyczne nie są jednak pod 
stawową przyczyną opóźnień 
Ślamazarne tempo wykopków 
ziemniaków jest przede wszy
stkim wynikiem zlej organiza 
cji pracy. Większość dyrekto
rów zespołów wyczekuje bo
wiem na pomoc z zewnątrz, 
a nie wykorzystuje własnych 
rezerw siły roboczej. W myśl 
zarządzenia do sprzętu ziem 
niaków zespoły powinny skie 
rować co najmniej 60 proc, 
stanu załóg. Nikt natomiast nie 
broni — a wręcz przeciwnie, 
są także zalecenia — aby za
trudniać przy wykopkach wszy 
stkich bez wyjątku pracowni 
kćw. Poważną zachętę stwa
rza zresztą wydane ostatnio 
zarządzenie min. PGR usta
lające wysokie wynagrodzenie 
za udział w wykopkach.

A tymczasem, w terenie dużo 
jest opieszałości. Tak. np. go
spodarstwo Swierzenko (zjed 
moczenie Sławno) mimo, że 
posiada 46 osób własnej załogi 
oraz 10 osób z akcji społecz
nej wykopało do 6 bm. zaled 
wie 2 ha ziemniaków. Do 11 
bm. w gospodarstwie Pomysk 
Wielki (zespól Dąbie, zjedno
czenie Słupsk) nie rozpoczęto 
jeszcze w ogóle wykopków. Go 
spodarstwo to posiada 80 lu
dzi zdolnych do pracy.

— W którym ze zjednoczeń 
najsprawniej przebiegają wy
kopki?

— W zjednoczeniach PGR 
Szczecinek i Wałcz. Szczecinek 
do 13 bm. wykopał już ponad

Werblan oraz przewodniczący 
komisji pos. Pawlak. Poruszyli 
oni wiele bardzo istotnych pro 
bletnów. Pierwszy z nich to 
sprawa poinformowania opinii 
publicznej o rehabilitacji nie
winnie skazanych. Pos. Jodłow 
ski i inni wyrażali przekona
nie, że poczucie sprawicdHwos 
ci wymaga, ażeby całe społe
czeństwo dowiedziało się o zre 
habilitowaniu choćby tych o- 
sób, o których procesach sze
roko w swoim czasie rozpisywa 
ła się prasa. Posłowie intereso 
wali się też tym czy przywró
cono utracone stopnie oficer
skie i przyjęto do wojska zre
habilitowanych wojskowych.

Po zakończeniu dyskusji za
brał glos ponownie prokura
tor Rybicki, a następnie min. 
Wasilkowska. Udzielili oni sze 
regu wyjaśnień na pytania pos
łów i ustosunkowali się do ich 
dezyderatów.

ńtówiąc o losach rodzin po 
ludziach niewinnie skazanych 
na karę śmierci, w stosunku 
do których wyroki wykonano, 
prok. Rybicki poinformował ko 
misję, że takich szczególnie tra 
gicznych wypadków było bar
dzo niewiele. Wykonano wy
roki skazujące na karę śmierci 
w stosunku do 19 oficerów 
WP, których sądzono w spra
wach związanych z procesem 
Tatara, Kirchmayera i innych. 
Prokurator generalny przepro 
wadził rozmowy z rodzinami 
wszystkich tych skazanych, wre 
czyi Im osobiście akty rehabi
litacyjne. Rodziny te otrzymały 
poważną jednorazową pomoc 
finansową, renty i zaopatrzenia 
emerytalne w bardzo wysokim 
wymiarze, w wielu wypadkach 
przydzielono im mieszkania i 
zapewniono wszelką inną po
moc i opleke. Zrehabilitowani 
oficerowie WP, którzy skazani 
byli na kary więzienia, przyję
ci zostali w wielu wypadkach 
do wojska oraz przywrócono 
Im stopnie, a także wypłacono 
odszkodowania.

Prok. Rybicki zgodził sle 
także z opiniami posłów, że na
leży ogłosić fakt zrehabilitowa 
nia osób, o których procesach 
informowano w swoim czasie 
opinię publiczną.

60 proc, ogólnego areału ziem 
niaków, a Wałcz 54 proc. Do
brze wykorzystane zostały rów 
nież własne rezerwy siły robo 
czej w wielu zespołach zjedno 
czenia Słupsk. W gospodarst
wie Węgierskie (zespół Potę
gowo) wszystkie ziemniaki (40 
ha) wykopane zostały wyłącz
nie przez tamtejszych pracow
ników. Podobnie w gospodar 
stwie Czarna Dąbrówka (ze
spół Grąbkowo) dokonano sprzę 
tu ziemniaków własną siłą 
roboczą.

Przyspieszenie tempa wykop 
ków ziemniaków jest konieczne. 
Trzeba pamiętać, że wiele cza 
su i sil zajmie sprzęt i dostawa 
buraka cukrowego. Są zesoo 
!v takie jak Bonin czy Ty
chowo, które rozpoczęły już 
zbiór buraków.

Pełna mobilizacja załóg 
PGR-owskich jest konieczna' 
rila pomyślnego zbioru okopo
wych jeszcze przed nadejściem 
mrozów.

Rozmowę przenrowadzll:
J- KISSORSKI

• LONDYN
Czterech żołnierzy »ostało za

bitych i 10 ranionych w katastro 
ile pociągu wojskowego, która na 
stąpiła 13 bin. w pobliżu miasta 
Lungmoor w Anglii. Przyczyną 
katastrofy było zderzenie dwóch 
pociągów.

® PEKIN
Jak donoszą z Singapuru, tam

tejsze władze zamknęły dwie naj 
większe szkoły chińskie, znajdu
jące się w tym mieście. Jak wia 
domo, niedawno władze Singapu
ru zakazały działalności chiń
skich organizacji młodzieżowych 
na tym terenie

Porozumienie
ZSRR— Norwegia

MOSKWA. Jak donosi agencja 
TASS, dnia 12 bm. w Odo pod
pisane zostało porozumienie o 
wymianie kulturalnej między 
Związkiem Radzieckim a Nor
wegią. Porozumienie podpisali» 
ambasador ZSRR w Norwegii M. 
Gribanow i minister spraw za
granicznych Norwegii H. Lang«, 

i Rumunia-Wietnam
HANOI. W dniu 12 bm. w «*- 

noi podpisano umowę o współ
pracy kulturalnej między Demo* 
kratyczną Republiką Wietnamu t 
Rumuńską Republiką Ludową.

W myśl umowy oba kraje 
współpracować będą w dziedzinie 
nauki, oświaty, literatury 1 sztu
ki.

Naszym zdaniem 
Chodzi o caklar 

(Dokończenie ze str. 1) 
A oto dowody. Są oczy

wiście w naszym woje
wództwie spółdzielnie, są 
indywidualni chłopi, którzy 
zbierają po 200, a nawet 
400 q buraka cukrowego 
z ha. Niemniej jednak 
przeciętna wydajność bura 
ków cukrowych z ha. w o- 
statnich latach kształtuje 
się w granicach 120—150 q. 
Za 1 <1 buraków, przy tej 
przeciętnej wydajności, ko 
Szalińscy chłopi otrzymują 
około 50 złotych. Nie trud
no dociec, że w tych wa
runkach bardziej się opła
ca chłopu uprawa ziemnia
ków, bowiem zbiera ich z 
hektara przeciętnie niemal 
tyle co i buraków, a po
nadto według cen wolno
rynkowych za 1 q ziemnia 
ków otrzymuje więcej pie
niędzy. Uprawa buraka cu 
krowego jest oczywiście 
bez porównania bardziej 
pracochłonna niż uprawa 
ziemniaków.

Aby stworzyć dodatkowe 
bodźce zainteresowania 
chłopów uprawą buraka, 
ministerstwa rolnictwa o- 
raz przemysłu rolnego i spo 
żywczego w styczniu br. 
wydały zarządzenie, na pod 
stawie którego ustalono 
tzw. rejonowe normy wy
dajności buraka. Ustalono, 
że jeśli plantator uzyska 
plon z ha wyższy niż prze
widuje norma rejonowa, to 
za każdy q buraka wypro
dukowanego ponad normę 
otrzyma dodatkową zapła
tę w wys. 40 proc, ceny 
podstawowej. Dla naszego 
województwa ustalono nor
my w następującej wysoko 
ści: dla spółdzielni pro
dukcyjnych 160 q z ha, a 
dla chłopów indywidual
nych 190 q z ha. A więc 
znacznie wyżej, niż wyno
si przeciętna, rzeczywista 
wydajność. A więc z pre
mii mogą w praktyce korzy 
stać tylko nieliczni planta
torzy, posiadający lepsze 
gleby i tylko nielicznym 
plantatorom opłaca się u- 
prawiać buraki.

Naszym zdaniem nie wol 
no w żadnym wypadku do 
puszczać do zmniejszania 
się uprawy buraka w na
szym województwie, gdyż 
godzi to w realizację na
szych planów państwowych, 
w przemysł cukrowniczy. 
Wyjście jest jedno: w wo
jewództwie koszalińskim 
należy obniżyć normy rejo
nowe, będące podstawą do 
wypłacania premii. Jedy
nie takie posunięcie może 
rzeczywiście zahamować 
proces zmniejszania się ob
szaru buraków cukrowych, 
jedynie takie posunięcie 
doprowadzi do powszechne
go zainteresowania chłopów 
uprawą buraka 1 walką o 
wzrost jego wydajności z 
hektara.

Protest premiera 
Czou En-laia

PEKIN. Agencja Nowych 
Chin donosi, że premier i 
min. spraw zagr. ChRL Czou 
En lai złożył na ręce brytyjskie 
go charge d'affaires w Pekinie 
ostry protest w związku z na
paścią przez bandy kuomintan- 
gowskie na chińskich mieszkań 
ców Hong-kongu oraz zniszcze
niem ich dobytku.

Premier Czou En-lai żąda od 
władz brytyjskich w Hong
kongu natychmiastowego poło
żenia kresu napaściom na spo 
kojną ludność oraz podjęcia 
kroków w celu zapobieżenia 
na przyszłość podobnym wypad 
kom.

dzlen.dk


Sejmowa Komisja 
Obrotu Towarowego 
przyjęła projekt 
planu 5-Ietniego 
w dziedzinie skupu

WARSZAWA. Członkowie 
Sejmowej Komisji Obrotu To
warowego, która obradowała 
12 bm. pod przewodnictwem 
wicemarszałka Sejmu Ozgl- 
Mtchalskiego przeszło 8 go
dzin dyskutowali nad projek
tem planu 5-letnlego w dzie
dzinie skupu. W obradach u- 
dział wziął wiceprezes Rady 
Ministrów Gede.

Projekt planu zreferował 
min. skupu — Antoni Mie
rzwiński. Stwierdził on, że 
globalny skup zbóż w roku 
1960 ma wzrosnąć w porów
naniu z 1955 rokiem o 28 
procent, ziemniaków — o 29 
procent, zwierząt rzeźnych — 
o 43 proc., buraków cukro
wych — o 24 proc., a kon
traktowanych roślin oleistych 
— o przeszło 50 proc. Nie 
oznacza to Jednak — Jak 
podkreślił mówca — zwięk
szenia wymiaru obowiązko
wych dostaw, które utrzyma
ne będą na nie zwiększają
cym się poziomie. Zwiększe
nie się Ilości skupowanych 
produktów nastąpi głównie 
wskutek tego, że chłopi w 
miarę wzrostu produkcji rol- 
nlczel sprzedawać będą wię
cej zboża, ziemniaków, żywca 
Itp. po cenach wolnorynko
wych. Toteż w ogólnym sku
pie udział produktów rolnych 
pochodzących z obowiązko
wych dostaw zmniejszy lę. 
O ile w 1955 r. na każde 100 
kg dostarczanego przez wieś 
żywca — 49 kg przypadało 
na obowiązkowe dostawy, to 
w 1960 r. przypadną tylko 
34 kg. Podobnie kształtować 
się będzie skup zbóż. Na o- 
bowiązkowe dostawy w 1955 
roku przypadało 76 proc, 
skupowanego ziarna, a pod 
koniec pięciolatki przypadnle 
tylko 48 proc. W wyniku rea
lizacji planu skupu produk
tów rolnych dochód gospo
darstw chłopskich zwiększy 
się w 1960 r. o przeszło 18 
miliardów zł, nie licząc do
chodu uzyskiwanego przez 
rolników z bezpośredniej 
sprzedaży nadwyżek na tar
gowiskach itp.

Kogo powinniśmy obdarzyć mandatem poselskim?
1 społecznych tak, aby decyzja Jego 
była dojrzała 1 odpowiedzialna.

Sejm kontroluje pracę rządu. A 
więc, poseł musi nie tylko oriento
wać się w sprawach wewnętrznych 
państwa, ale również w sytuacji 
międzynarodowej, w polityce zagra
nicznej, w układzie sił na świecie, 
w naszych możliwościach itd.

Czy w Sejmie powinni więc być dzia
łacze terenowi, czy centralni? Odpo
wiedź prosta brzmiałaby: j Jedni, 1 dru
dzy, a właściwie tacy, którzy obie te 
cechy w sobie łączą. Ale powstaje za
gadnienie — 1 to pierwszorzędnego zna
czenia — ludzi, którzy są dobrze zorien
towani w całokształcie spraw politycz
nych i z natury rzeczy są działaczami 
na szczeblu centralnym. Jest rzeczą Ja
mą, źe chcielibyśmy, żeby tacy działa
cze powszechnie w kraju znani znaleźli 
się w Sejmie, aczkolwiek nie mieszkają 
cni stale poza Warszawa czy poza sto
licą województwa. I Jest słuszne, abyś- 
my ich wystawiali na naszych listach 
terenowych.

Warto raz jeszcze podkreślić, że 
decydować powinny o naszym wy
borze kwalifikacje polityczne 1 fa
chowe kandydata. Fachowe w ogól
niejszym tego słowa znaczeniu. 
Ktoś może np. być przodującym ro
botnikiem, racjonalizatorem pro
dukcji, świetnym Inżynierem, ale 
nie orientować się czy nie intere
sować się całym zespołem zjawisk 
politycznych i państwowych. W po
przednich wyborach takich ludzi 
„nagradzaliśmy" mandatem posel
skim, co było niewłaściwe 1 z pun
ktu widzenia ogólnego l nawet Ich 
osobistego. Nagradzajmy Ich odzna
czeniami, premiami, powszechnym 
szacunkiem, ale niech o mandacie 
poselskim rozstrzygają kwalifikacje 
konieczne dla sprawowania tej 
funkcji.

Sejm. który wyhlerremy. mą szczegół 
ne zadania przed sobą. Wybieramy go 
bowiem w warunkach, kiedy przez cale 
nosze życie przebiega ożywczy pr: ' 
odnowy, której początek dało III Ple
num naszej partii, dodały bodźca n- 
chwaly XX Zjazdu KPZR, a program 
nakreśliło VII Plenum. Program demo- 

, kratyzacll naszego życia, program pod
niesienia realnych plac 1 dochodów o c«

W PRASIE 1 w radio, na ze
braniach i w rozmowach 
prywatnych coraz więcej 

miejsca zajmuje sprawa wyborów. 
Jaki ma być nasz przyszły Sejm, 
jaką rolę powinien spełniać, Jak ma 
funkcjonować parlament w pań
stwie dyktatury proletariatu — oto 
przedmiot badań, rozważań, dysku
sji. Z dyskusji tej, bardzo krytycz
nej, Jeśli chodzi o naszą dotychcza
sową praktykę, wyłania się powoli 
nowy kształt najwyższego organu 
władzy ludowej, który wyblerzemy 
za dwa miesiące.

Chclalbym się zatrzymać nad Je
dną sprawą. Kogo chcielibyśmy wi
dzieć w Sejmie. Jakim warunkom 
odpowiadać powinien poseł?

Pytanie zdawałoby się bardzo 
proste. Odpowiedź nasuwa się sa
ma. Każdy z nas z łatwością wy
mieni nieskończoną Ilość cech, któ
re złożą się na wizerunek Idealnego 
posła. A więc, musi to być czło
wiek, który potrafi właściwie speł
niać następujące funkcje:

reprezentować dążenia i wolę wy
borców,

stale kontaktować się z terenem 
1 dbać o Jego interesy, 

kontrolować prace rządu, 
uchwalać ustawy potrzebne naro

dowi 1 państwu,
walczyć z biurokracją.
walczyć'o jawneś: życia politycz

nego i państwowego,
walczyć o praworządność, 
walczyć o dalszą demokratyzację 

życia Itd Itd.
Prawda, Jakie to łatwe? Wystarczy 
przyłożyć ten schemat do znanych 
nam obywateli 1 takich, którzy mu 
odpowiadają, wybrać do Sejmu. 
Ale, właściwie mówiąc, wymienione 
tu cechy odnoszą się do każdego 
niemal stanowiska w naszym życiu 
politycznym czy państwowym. Toteż 
— oczywiście, bez ambicji wyczer
pania tematu —. chclalbym się tu

Ankieta „Głosu”

Szukamy pracy dla kobiet
DLA kobiety znalezienie 

pracy w naszym woje
wództwie nie należy do 

rzeczy łatwych. Wynika to 
ze słabego uprzemysłowienia 
miast i miasteczek, niedosta
tecznie rozwiniętego przemy
słu terenowego i placówek 
spółdzielczości pracy. Znajdu 
jemy wprawdzie częściowe 
rozwiązanie tego problemu w 
odbudowaniu i uruchomieniu 
istniejących zakładów. Jest 
to jednak kwestia najbliż
szych lat.

Wiele dziewcząt, młodych 
kobiet samotnych i mężatek 
chce pracować już teraz i to 
w mieście, w którym miesz
ka. Składają się na to róż
ne życiowe przyczyny. Z dru 
giej strony nie zależy nam 
chyba, aby w poszukiwaniu 
pracy ludzie mieli opuszczać 
małe miasteczka, wyludnia
jąc je.

Czy są możJiwoścl zatrudnię 
nla tych ludzi? Wiele zależy 
od Inicjatywy terenowych rad 
narodowych, od inwencji miej 
scowych działaczy gospodar
czych. Można by np. w czyn
nych zakładach powiększyć 
dotychczasową produkcję or
ganizując dwie albo nawet 
trzy zmiany, wprowadzić no
wą produkcję z niewykorzy
stanych całkowicie odpadków 
wzgl. miejscowych surowców. 
Wymaga to niewątpliwie głę
bokiego przemyślenia. Możli
wości jednak zwiększenia za
trudnienia kobiet niewątpli
wie się znajdą.

Inny problem, może nawet 
bardziej pryncypialny w obec 
nym czasie, to stworzenie wa
runków dodatkowego zarobku 
matkom wielodzietnym.

Wiemy jak trudno jest nie
raz kobiecie łączyć pracę 
zawodową z obowiązkami ro
dzinnymi. Praca kobiety w 
tym wypadku nie kończy się 
na zajęciach zawodowych. Po 
pracy w fabryce, biurze cze
kają ją jeszcze obowiązki do
mowe, pochłaniające bardzo 
dużo wysiłku i wiele czasu. 
Z tych też względów matkom 
wielodzietnym trudno się nie
jednokrotnie zdecydować na 
podjęcie pracy zawodowej, 
chociaż nawet posiadają za
wód dobrze płatny 1 w znale
zieniu pracy nie miałyby trud
ności. W jeszcze gorszych wa

zastanowić, Jakie główne cechy 
powinny charakteryzować przyszłe
go posła. Aby odpowiedzieć na to 
pytanie, trzeba przede wszystkim 
uprzytomnić sobie, jaki Jest zakres 
prac Sejmu.

Sejm wyraża dążenia 1 wolę na
rodu. A więc, poseł musi te dąże
nia i tę wolę znać. Musi zatem być 
ściśle związany z życiem narodu, 
musi stale konfrontować swój po
gląd z opinią mas. Aczkolwiek więc 
poseł Jest wybierany z określone
go okręgu, Jest on mandatariuszetn 
całego narodu 1 reprezentować po
winien Interesy całego narodu. 
Innymi słowy, powinien umieć łą
czyć interesy obywateli ze swego 
okręgu wyborczego z interesami 
wszystkich obywateli, z interesami 
całego kraju.

Nie przemawia do mnie, mówiąc 
szczerze, opinia wyrażona przed 
kilku dniami w artykule „Trybuny 
Ludu“, gdzie autor położył m. in. 
nacisk na Jedną tylko stronę, mia
nowicie na najściślejszy związek 
posła z terenem. Jest to bardzo 
ważne. Ale przecież posła coś po- 
winno odróżniać od działacza te
renowego, członka powiatowej czy 
wojewódzkiej rady narodowej. 
Gruntowna znajomość danego tere
nu i potrzeb Jego ndeszkańców nie 
może być Jedyną cecha posła. Rów
nież wyda'e się, że dotychczasowa 
forma organizacyjna przytęta w 
Sejmie — zespoły poselskie — 
sprzyjały akcentowaniu lokalnych 
zadań posła, nie zaś spełnianiu za? 
dań ogólnonarodowych.

Sejm uchwala ustawy obowląztifą- 
jące w całym kraju wszystkich oby
wateli. Z tego wynika druga pod
stawowa cecha, która powinna cha
rakteryzować posła. Musi dobrze 
znać Jedną z dziedzin naszego ży
cia, ale orientować się w całokształ
cie zadań 1 potrzeb państwa, w ca
łokształcie zagadnień gospodarczych

runkach są te kobiety, które 
w ogóle nie mają zawodu i 
wykształcenia. Mogłyby one 
jednak coś robić, gdyż posia
dają takie czy inne umiejęt
ności. Wszystkie natomiast 
chclałyby pracować, dopomóc 
mężom w utrzymaniu rodziny.

Podobne zmartwienie mają 
emerytki i kobiety słabszego 
zdrowia nie mogące przyjąć 
cięższej pracy fizycznej lub 
pracować w swoim zawodzie.

I ten problem jest rozwią
zalny. Sprzyja temu przede 
wszystkim rozwój chałupni
ctwa przemysłu ludowego i 
domowego. Wszystkie jednost 
ki handlu hurtowego i deta
licznego mają prawo powie
rzać do przerobu 1 uszlachet
nienia artykuły przemysłowe, 
jak również zakupywać goto
we wyroby wykonane sposo
bem domowym — chałupni
czym, mogą także zlecać wy
konanie różnych wyrobów z 
powierzonego materiału. Po-

I CZĘSC ANKIETY

1. Jakie posiadasz kwalifikacje zawodowe lub inne umie
jętności?

2. Jaką pracę możesz wykonywać zarobkowo 1 ile cza
su możesz Jej poświęcić?

3. Jakie masz własne możliwości wykonywania tej pracy 
(w domu, poza domem)?

4. Czy posiadasz potrzebne narzędzia pracy, odpowiednie 
urządzenia wzgl. co cl Jest potrzebne do wykonywania tej 
pracy?

5. Czy Chcesz podnieść swoje kwalifikacje lub zdobyć za
wód poprzez szkolenie zawodowe dla chałupników*

n CZĘSC ANKIETY

6. Jakie widzisz możliwości rozwiązania problemu pracy 
dla kobiet w mieście, w którym mieszkasz?

a) Jakie są możliwości większego zatrudnienia kobiet 
w miejscowych zakładach pracy?

b) Co stoi temu na przeszkodzie i w jaki sposób trudno
ści te można by usunąć?

c) Czy zakład, w którym pracujesz, albo inne zakłady 
miasta, w którym mieszkasz mogłyby wydawać zlecenia na 
wykonywanie w domu wyrobów z własnego albo powierzo
nego materiału i na jakie wyroby? (Nie zapomnij podać 
nazwy zakładu pracy).

d) Jakie zlecenia mogłaby dać chałupnikom placówka 
handlowa, w której pracujesz albo inne placówki handlowe 
z twego miasta?

c) Czy w mieście, w którym pracujesz albo mieszkasz, są 
niewykorzystane surowce lub odpady nadające się do pro
dukcji chałupniczej? (Nie zapomnij podać miejscowości).
Odpowiedzi na powyższe py 

tania prosimy nadsyłać na 
adres: „Głos Koszaliński" — 
Dział Łączności z Czytelnika
mi, Koszalin, ul. Alfreda

dobne zlecenia mógłby rów
nież wydawać przemysł tere
nowy i spółdzielczość pracy. 
Terenowe zakłady pracy mo
głyby także w tym wypadku 
zatrudniać kobiety na półeta- 
tach.

A więc 1 tu możliwości jest 
wiele. Trzeba je jednak udo
stępnić, wprowadzić w życie.

Chcemy pomóc w rozwią
zywaniu tych życiowych i pil
nych problemów. Chcemy ró
wnież zapoznać się z opinią 
publiczną, a przede wszystkim 
z możliwościami i życzeniami 
zainteresowanych kobiet. W 
tym celu rozpisujemy ankietę. 
Zapraszamy do niej wszyst
kich naszych czytelników, dzia 
łączy gospodarczych i rad na
rodowych.

Ankieta składa się z dwóch 
części. Pytania zawarte w 
pierwszej części dotyczą za
interesowanych kobiet. Dru
ga część przeznaczona jest 
dla wszystkich.

Lampe 20, z dopiskiem na ko
percie: „ANKIETA".

Odpowiedzi prosimy nad
syłać do dnia
15 LISTOPADA 1956 ROKU.

Z przebiegu wyborów 
do komitetów 

Frontu Narodowego

ków, za to, że w wielu miej 
scowościach dopuszczono do lo 
kalnego bezrobocia występują 
cego na skutek bezmyślnej de 
wastacji fabryczek: obuwni 
czej, sukienniczej, i małego za 
kładu produkującego cygara.

* * *
Przed nowym Powiatowym 

Komitetem Frontu Narodowego 
w Wałczu, stoją poważne spra 
wy wymagające natychmiasto 
wego uregulowania. Trzeba naj 
pierw odzyskać zmarnowany 
kredyt zaufania u mas.

W jaki sposób to uczynić? 
Trzeba przede wszystkim wv 
brać w skład nowego komite 
tu mądrych, stanowczych i po
pularnych ludzi. Ludzi ta .ich, 
których dotychczasowa niena
ganna praca stanowi rękojmię 
nowych osiągnięć na polu spo 
łecznym. Długo zastanawiano 
się nad wyborem odpowied
nich kandydatów, ważono wszel 
kie za i przeciw.

Oklaskami powitano ukonsty 
tuowanie się nowego Powiało 
wego Komitetu Frontu Narodo 
wego w Wałczu. Niechaj nowi 
członkowie i zarząd pełnią su
miennie swe obowiązki. Nie
chaj nie zapominają, że od dzi
siaj są w służbie społeczeństwa 
wałeckiego. A to do czegoś zo 
bowiązuje.

Zbigsza

W SŁUPSKU WYBRANO 
JUŻ KOMITETY 
OBWODOWE

Dzień 10 bm. przebiegł w 
Słupsku pod znakiem zebrań 
wyborczych do obwodo
wych komitetów Fron
tu Narodowego. Na ogó’ną 
ilość 17 obwodów, w 16 odby 
ły się zebrania, na których 
dokonano wyborów do KFN. 
Frekwencja na tych zebra
niach była dość duża. Dzięki 
dobremu przygotowaniu ze
brań przez działaczy FN w 
zakładach pracy oraz komite
tach blokowych stworzono 
atmosferę ogólnego zaintere
sowania się sprawami komi
tetów FN. Spowodowało to, 
że ludzie nie tylko licznie 
przybyli na zebranie, ale ró
wnież szeroko i śmiało żabie-

najmniej 30 proc., program umocnienia 
praworządności, walki z biurokracją — 
to zadania ogromne, jake stoją przed 
Sejmem i których urzeczywistnienie w 
ogromnym stopniu zależy od sprawnego 
jego funkcjonowania, od poziomu poli
tycznego, intelektualnego i moralnego 
przedstawicieli narodu.

Dlatego ze szczególną troskliwo
ścią będziemy musieli podchodzić 
do tak ważnego aktu obywatelskie
go, Jakim jest wytypowanie kan
dydatów na posłów, a następnie do 
ich wyboru. Nie dajmy się powo
dować tylko uczuciami z wyelimi
nowaniem rozumu politycznego. Pa
miętajmy o tym, że nie każdy, na
wet doskonały działacz terenowy, 
nadaje się do decydowania o spra
wach całego kraju. Chcemy, aby 
na»z Sejm składał się z ludzi mą
drych, nie demagogów, lecz ludzi 
podchodzących do swych zadań z 
całą powagą. Chcemy w nim wi
dzieć ludzi przygotowanych do rzą
dzenia całym państwem. Oczywi
ście, praca w gromadzkiej, powia
towej czy wojewódzkiej radzie na
rodowej jest prawdziwą szkołą rzą
dzenia. Ale Jest szkołą, nie zaś kry
terium przy wyborach posła.

Niewątpliwie, w czasie kampanii 
wyborczej we wszystkich Jej eta
pach występować będą ludzie o 
gromkich głosach, ludzie łatwo o- 
blecujący wszystko, czego dusza za
pragnie, skoro tylko zostaną oni 
wybrani do najwyższego organu 
władzy ludowej. Trzeba im się do
brze przyjrzeć, trzeba ich zapytać, 
fakle widzą pokrycie dla swoich o- 
bletnl.c. Trzeba stwierdzić, czy ma 
Ją do tak odpowiedzialnych zadań 
odpowiednie kwalifikacje fachowe 
I moralne.

One bowiem decydują o wyborze. 
One decydują o tym, Jaki będzie 
nasz Sejm. One decydują o tym, Ja
ką role odegra on w naszym ży
ciu.

KAZIMIERZ GOLDE

rail głos w dyskusji. Na zebra 
niach poruszano wiele różno 
rodnych spraw. Szczególnie 
jednak zajmowano się spra
wami gospodarki komunalnej 
w mieście, metodami pracy 
Prezydium MRN oraz zaga
dnieniami wychowania mło
dzieży.

Poruszając np. sprawę zwoi 
nionego niedawno ze stanowi 
ska zastępcy przewodniczące
go Prezydium MRN Sosny, 
który z przywłaszczonych so
bie materiałów budowlanych 
wybudował dom, wskazywano 
słusznie, że gdyby była więk
sza kontrola wyborców nad 
działalnością poszczególnych 
pracowników rad narodowych 
poprzez komitety Frontu Na
rodowego, nie dopuszczono 
by do popełniania tak po
ważnych nadużyć.

UAKTYWNIAJĄ SIĘ 
MAŁE MIASTECZKA

Tkwiące dotychczas w zanfe 
dbaniu 1 marazmie politycz
nym małe miasteczka naszego 
województwa wykazują w obe 
cnej kampanii wyborów do 
komitetów Frontu Narodowe
go poważny wzrost aktywno
ści. Na wszystkich zebraniach 
występują ludzie mówiący z 
wielką troską o zaniedbaniu 
tych miasteczek i domagający 
się w bardzo rzeczowy 1 kon
kretny sposób podjęcia kro
ków zapewniających poprawę 
sytuacji. Mówi się o budo
wnictwie i remontach syste
mem gospodarczym, odbudo
wie rzemiosła, stworzeniu o- 
środków działalności kultural 
nej.

Na zebraniu w Krajence (pow. 
złotowsko, szeroko dyskutowano 
n?d następującą sprawą. Mlejskt 
Komitet Frontu Narodowego zwró 
clł się do Prezydium WRN z pi
smem zawierającym postulaty go 
spodarczego 1 społecznego odro
dzenia miasteczka. Nie wszystkie 
były w obecnej sytuacji do zrea
lizowania. ale szereg z nich na 
pewno rashiglwal® na uwagę. Je 
dnak jakiś urzędnik Prezvdlum 
WRN lednym pociągnięciem pió
ra przekreślił Inicjatywę MKFN 
udzlelalae bezdusznej biurokra
tyczne! odpowiedzi.

Mieszkańcy Krajenki słusznie 
stwierdzili, źe nię zgadzaja się 
z takim postawieniem sprawy 
i będą dalej ostro i uporczywie 
walczyć o zmianę stosunku do 
ich potrzeb 1 propozycji.

NAJGORZKI Z WYBORAMI 
DO KOMITETÓW 
GROMADZKICH

Najsłabiej — co jest zjawi 
skiem szczególnie groźnym 
— przebiegają zebrania wybór 
cze do gromadzkich komite
tów Frontu Narodowego.

I tak np. w pow. słupskim 
na 43 komitety gromadzkie 
przeprowadzono zebrania wy
borcze zaledwie w 12, w pow. 
kołobrzeskim na 17 gromad 
zebrania — jak dotąd — od
były się tylko w 3.

Frekwencja na zebraniach 
gromadzkich jest jeszcze 
wciąż zbyt niska. Szczególnie 
mało ludzi przvbywa z odda
lonych od siedziby gromadz
kiej rady narodowej wiosek. 
I tak np. w Charzynle (pow. 
kołobrzeski), nie można było, 
mimo poważnej ilości zeroma 
dzonych ludzi, wybrać gro- 
mndzkiego komitetu FN, gdyż 
zabrakło zupełnie przedstawi 
cieli innych wiosek gromady.

Na terenie pow. drawskiego 
z problemem tym poradzono 
sobie w ten sposób, że zebra 
nia przeprowadza się w po
szczególnych wioskach 1 tam 
wybiera się członków komite
tu. Na zebraniach gromadz
kich komitet tylko się konsty 
tuule i wybiera przewodniczą 
cego.

Podstawowym Jednak warun
kiem powodzenia zebrań jest, Jak 
wskazuje doświadczenie, nale
żyte ich przygotowanie.

I Jak np. na zebranie w Syce- 
wlcech (pow. Słupsk), przybyli 
’leżnie mte^zkr 'ey z terenu ca- 
let gromady Dz’-.lajecy tu akty- 
wista ob. NIedek timląt bowiem 
przekonać chlonńw o tym, źe bfo 
rąc udział w zebraniu, występu
jąc ze swymi sprawami przyczy
nią się do załatwienia tych bolą
czek.

Stąd jeden zasadniczy wnlo 
sek. Trzeba skupić wszystkie 
siły na możliwie jak najlep
szym przygotowywaniu ze
brań gromadzkich KFN. To 
przecież w naszym woje wódz 
twie najpoważniejszy i naj
większy odcinek działalności 
KFN.



Rekord świata 
miotaczki 
radzieckiej

Na zawodach lekkoatlety 
cznych w Taszkiencie zasłu 
żona mistrzyni sportu Zy- 
bina ustanowiła rekord świa 
ta w pchnięciu kulą uzysku 
jąc 18,76 m.

Na tych samych zawodach 
rekord Związku Radzieckie
go w pchnięciu kulą usta
nowił Balajew — 17,44.

Na zawodach w Odessie 
moskiewski student Baszty 
kow przebiegł 100 rn w 
10,3, wyrównując rekord 
ZSRR.

Górnik Zabrze — Gwardia 
Warszawa 0:».

LKS Łódź — Ruch Chorzów t:L
Wisła Kraków — Kolejarz Po

znań 1:3.
CWKS Warszawa — Stal So- 

■nowiec 1:0.
Budowlani Opole — Lechla 

Gdańsk 0:1.
TABELA

Dramatyczny mecz 
koszalinian w Toruniu

Z inicjatywy 
koszalińskiego 
MKKF-u re

prezentacyj
ny zespól Ko
szalina w ko
szykówce, goś
cił w Toruniu, 

rozgrywając 
tam spotkanie 
towarzyskie.

Przeciwnikiem 
naszej drużyny 
byl zespól miej 
scowego Startu.

Mecz był nadzwyczaj drama 
tyczny. Jeszcze na kilkanaście 
minut przed końcem spotka
nia prowadzili gospodarze...

No, ale zacznijmy od począł 
ku. Pierwsze minuty spotka 
nia upływają pod znakiem wy 
równanej walki. Dopiero pod 
koniec pierwszej połowy me
czu obrona koszalińska ponęt 
nia kilka kardynalnych błędów 
W mig wykorzystują to gospo
darze zdobywając 7 pkt. prze
wagi. Do przerwy prowadzą 
oni 34:27.

Po zmianie pól gra znowu 
Jest wyrównana, przy czym co 
raz bardziej zaznacza się lekka 
przewaga koszalinian. Minuta 
za minutą nasi zawodnicy od
rabiają stracone punkty. Ale 
przeciwnik rozpoczyna grę na 
czas, którego pozostało juz 
bardzo niewiele. Gospodarze 
prowadzą jednym punktem... 
jeszcze tylko 20 sekund, 15. . 
I wtedy koszalinianin Bomba 
wychwytuje piłkę, inicjuje prze 
bój 1 strzela... Strzał jest cel
ny. Koszalin prowadzi dla od
miany jednym punktem. Koszy 
karze Torunia nie mają już

Za 3 tyg. wyjazd do Melbourne
Gellnerówna ma jeszcze szanse

W dniu 12 bm. kierownictwo sportu polskiego poin
formowało dziennikarzy na konferencji prasowej o przy
gotowaniach i sposobie wytypowania ekipy olimpijskiej 
oraz o wielu sprawach związanych z udziałem reprezen
tantów Polski na Igrzyskach w Melbourne. W obszernej, 
wielogodzinnej dyskusji omówiono wspólnie szereg kandy
datur, które nasuwały wątpliwości co do słusznego wyty
powania niektórych olimpijczyków.

Jednym z osiągnięć narady 
była zgoda przewodniczącego 
PKO1 Wł. Reczka na ponow
ne rozpatrzenie przez Prezy
dium PKO1 kandydatury do 
ekipy olimpijskiej jedynej re
prezentantki pływania Elżbie
ty Gellner. Jej sprawa wy
wołała najwięcej krytyki ze 
strony zebranych, reprezentu 
jących liczne głosy opinii pu
blicznej.

Na wstępie Wł. Reczek 
stwierdził, że w ciągu 2 lat 
opieką PKO1 objętych było po 
nad 100 zawodników i zawod
niczek, z których 89 zdobyło 
czwarte „kółko olimpijskie“, 
a 62 uzyskało paszporty do 
Melbourne.

Omawiając kryteria, który
mi kierowano się przy wybo
rze reprezentantów, Wł. Re
czek poinformował, że brano 
pod uwagę realne szanse zaję
cia punktowanych miejsc w 
(konkurencjach indywidual
nych do szóstego, w zespoło
wych — do czwartego). Po
nadto w niektórych wypad
kach jak np. w młocie czy 
oszczepie, wzięto pod uwagę 
po dwóch reprezentantów, co 
zdaniem fachowców zwiększa 
realne szanse uzyskania lep
szego wyniku i podnosi dyspo 
zycję psychiczną zawodników.

W zasadzie wytypowany 
skład w większości wypad
ków nie budził zastrzeżeń. O- 
prócz wspomnianej już Gellne 
równy, dyskutowano nad nie
którymi nazwiskami w gru
pie lekkoatletów, obu załoga-

0 wejście do II ligi
CWKS Wrocław — Pomorzanin 

Toruń 2:0.
Bzura Chodaków — Stal Ra

dom 1:2.
Stal Rzeszów — Gwardia Szcze

cin 0:2.

czasu na odrobienie tej niespo
dziewanej straty. Zwycięża dru 
żyna Koszalina 53:52!

Najlepiej w drużynie zwycięz 
ców spisał się „obrotowy-' Osi- 
piuk, zdobywca 17 pkt. Należał 
on do najlepszych zawodników 
na boisku. Pozostałe punkty 
zdobyli: Bomba — 13. Świetlik 
— 10, Zyta — 8, Głowacki — 
4 oraz Badziński — 1.

Dla pokonanych najwiecei 
punktów zdobyli: Szczepański 
— 18 oraz Zientara — 14.

Olimpijczyk w akcji

Na zdjęciu: 
czołowy ciężaru 
wiec Polski — 
Zieliński, któ
ry już za 3 ty 
godnie wystą
pi w Melbour
ne, broniąc 
barw kraju na 
XVI igrzyskach 
olimpijskich.

FOT — CAF

mi wioślarskimi i zespołem 
gimnastyczek. Uzasauniając 
decyzję PKO1 w tych wypad
kach, Wł. Reczek stwierdził, 
że lista lekkoatletów zatwier
dzona została ściśle według 
projektu sekcji lekkoatletyki 
zgodnej z opinią trenerów, na 
tomiast wioślarze, mimo że 
na mistrzostwach Europy zaję 
li czwarte i piąte miejsca, 
mają duże szanse, ponieważ 
poza Europą ta dyscyplina 
sportu nie stoi na wysokim 
poziomie. Z tego samego po
wodu zdecydowano się na wy 
słanie zespołu gimnastyczek, 
które nie przegrały w tym ro 
ku międzypaństwowego spot
kania i najgroźniejsze prze
ciwniczki mają, teoretycznie, 
jedynie w Rosjankach i Wę
gierkach.

Podsumowując swoją wy
powiedź, Wł. Reczek stwier
dził, że jego zdaniem ekipa 
olimpijska jest mniejsza niż 
zasłużyli na to sportowcy pol
scy. Złożyły się na to przy
czyny natury finansowej — 
konieczność jak największych 
oszczędności, przy tak kosz
townym wyjeżdzie. Dużym 
sukcesem PKO1 jest to, że 
dwuletnie przygotowania eki
py i większość kosztów olim
pijskich nie obciążają skarbu 
państwa. Wszystkie wydatki 
PKO1 pokrył z własnych fun
duszy, a z preliminarza pań
stwowego w dewizach przewi
dującego 200 tysięcy dolarów 
na koszta olimpijskie, wzięto 
tylko około 50 tys. dolarów.

Wyjazd do Melbourne nastą 
pl dwoma samolotami holen
derskich linii lotniczych KLM. 
Pierwsza grupa 77 osób wyle
ci 4 listopada z Okęcia, resz
ta — 8 listopada z Amster
damu. Podróż samolotem bę
dzie trwała ponad 70 godzin. 
W przeddzień wyjazdu I gru
py, w dniu 3 listopada, w Sa
li Kongresowej PK1N odbę
dzie się spotkanie olimpijczy
ków z ludnością stolicy.

W Melbourne Polacy będą 
mieli do dyspozycji 5 dom- 
ków w wiosce olimpijskiej o- 
raz wspólną stołówkę z Au
striakami i Czechosłowakami. 
Kucharzem dla tej grupy bę
dzie Polak.

Kierownictwo ekipy polskiej 
przewiduje nawiązanie szero
kich, przyjacielskich kontak
tów z liczną, bo 80-tysięczną 
Polonią australijską. Zaplano
wano liczne spotkania, impre 
zy sportowe, zorganizowanie 
wystawy folkloru polskiego, 
przygotowano dla rodaków w 
Australii pamiątkowe prezen
ty.

Ekipie olimpijskiej towarzy 
szy 5-osobowe kierownictwo

12 trenerów, 5 sędziów i le
karz. Skład osobowy osób 
towarzyszących jest następu
jący — boks, sędzia AIBA 
Neuding, trenerzy; Stamm i 
Szydło, gimnastyka — trener 
Radojewskl oraz sędziowie: 
Skirlińska i Kurzanka, kajaki 
— trener Zantara, lekkoatle
tyka — kierownik Foryś oraz 
trenerzy: Starzyński, Dudek 
i Szelest, podnoszenie ciężą 
rów — sędzia Springer I tre
ner Styczyński, strzelectwo 
— trener Korolkiewicz, szer
mierka — sędzia FIE Nawro
cki i trener Kevey, wioślarstwo 
— trener Ciesielski.

Trenerem koordynatorem 
wszystkich dyscyplin sporto
wych jest Mulak, lekarzem 
ekipy dr Zajączkowski.

Szefem całej ekipy jest T 
Dołowy, kierownikiem admini 
stracyjnym — T. Lempart, 
intendentem — Gorzelańczyk, 
sprawy wychowawcze — L. 
Bednarski, delegatem na kon
gresy — Piewcewicz.

Ekipie towarzyszyć będzie 
również członek MKO1 — 
prof. Jerzy Loth oraz przewód 
niczący PKO1 — Włodzimierz 
Reczek.

Na boiskach piłkarskich

Gwardia dystansuje rywali
Wysokie zwycl. o odnie

śli wczoraj koszalińscy gwar
dziści w meczu piłkarskim 
o mistrzostwo klasy A. Po
konali ońl w stosunku 5:0 
(3:0) białogardzkiego Koleja- 
rza-Iskrę. Mecz stal na do
brym poziomie, byl szybki i 
interesujący. Gwardziści za
prezentowali się dużo lepiej 
niż Ich przeciwnicy 1 odnieśli 
zupełnie zasłużone zwycię
stwo.

Dzięki niedzielnemu sukce
sowi, koszalinlanie umocnili 
swoją pozycję w tabeli, tym 
bardziej że Ich najbliżsi ry
wale do drugiego miejsca wy
padli słabo.

Koszaliński Bałtyk przegrał

W bokserskiej klasie A

Co jest ze Spartą 
Białogard?

W Szczecinko 
miejscowy Start 
zdobył wczoraj 
dalsze dwa punk 
ty w mistrzo
stwach bokser
skich klasy A. 
Pięściarze Startu 
pokonali bialo- 
gardzką Spartę 
w stosunku 18:2 
Godnym uwagi 
jest nie tylko wy

soka porażka zespołu blalogardzkle 
go. Bardziej zastanawia spo
sób, w jaki drużyna ta przegiała 
swoje niedzielne spotkanie. Pięś
ciarze Białogardu oddali 6 punk
tów bez walki, większość potedyn 
kow kończyła się przed czasem. 
Pokonani wykazali całkowity 
brak przygotowania do wystę
pów.

Biorąc pod uwagę fakt, te nie 
Jest to pierwsza tego rodzaju po
rażka Sparty, apelujemy do irdy 
okręgowej tego zrzeszenia. abv 
zajęła się sekcją pięściarską w 
Białogardzie 1 pomogła tamtejsze 
mu kołu w rozwinięciu lepszej 
działalności.

• • •
Złotowska Sparta została wczo

raj pokonana przez WKS 831 w 
stosunku 8:12. Wojskowi prowadzi 
li Już 8:0, mając wyraźną przewa 
gę w wagach lżejszych. Pod ko
niec spotkania do głosu doszli zlo 
towlanle, ale nie mogli jut od
robić utraconych punktów.

A oto wyniki techniczne tego 
meczu w kolejności wag, nn 
pierwszym miejscu zav/odnlcy 
WKS 331: Balaszyńskl wypunkto
wał Dorsza, Sikorski zdobył punk 
ty wolkowerem. Mtklaszewlcz 
zwyciężył Malinowskiego, Wierz
bickiemu sekundant poddał w Ii 
starciu Rummyla, Bartkiewicz 
przegrał przez tko w Tl rundzie 
z Dereszem. Wielopolski zremlso 
wał ze Skowerą. Rachuna znoknu 
tował w I rundzie Bankterta. 
Szewczyk uległ Smodysowl, Mu 
sz.ytowskl nie rozstrzygnął walki 
ze Straczvk1em, a Orzechowski zn 
»tał poddany przez sekundanta w 
watce z Jarochem.

Zawody prowadziło tylko dwóch 
arbitrów, gdyż pozostali nie przy 
byli na to spotkanie.

120 minut walki 
o Puchar Polski

120 minut trwał czwartkowy 
mecz o Puchar Polski na
szego województwa. Finaliści 
rozgrywek w okręgu: szcze
cinecki Darzbór i słupski Ko
lejarz okazali się nadzwyczaj 
równorzędnymi przeciwnika 
ml. Wobec braku rozstrzyg-

w Szczecinki! z tarr.tefszym 
Darzborem 2:4 (0:2). Mecz 
był b. interesujący, gdyż obie 
drużyny prowadziły grę o- 
twartą. Szybko zmieniająće 
się akcje trzymały w napię
ciu liczną widownię.

W Sławnie zagrożony spad 
kietn do klasy B LZS Sław
no wygrał niespodziewanie ze 
świdwińską Regą w stosun
ku 2:0. Bramki -zdobyli: Gier- 
czuk oraz Wachowski. LZS- 
owcy zagrali Jedno z lepszych 
spotkań w sezonie, zdobywa 
Jąc d„a cenne punkty.

Po tych spotkaniach tabel
ka klasy A przedstawia się 
następująco:
Kolejarz Słupsk 28:8 63:18
Gwardia Koszalin 28:10 53:23
Bałtyk Koszalin 13:15 49:41
Iskra Białogard 23:15 44:48
Rega Świdwin 20:18 48:35
Piast Człuchów 17:1» 38:35
Włókniarz Złocieniec 17:21 33:45
LZS Karlino 16:20 38:34
LZS Sławno 12:26 34:99
Darzbór Szczecinek 12:26 BtN
Sparta Bytów 10:26 32:61

LZS-owcy wygrali
marsze patrolowe w Białogardzie

Na starcie ZMP-owskich mar 
szów patrolowych, które prze 
prowadzono 12 bm. w Biało 
gardzie, stanęło 9 patroli męs 
kich i jeden żeński. Czołowe 
miejsce zajęli przedstawiciele 
LZS.

Patrol męski w składzie: Pa 
nasiuk. Matczak. Bastek z LZS

nlęcla sekcja PN WKKF za- 
decydował» powtórzyć mecz. 
Miat on się odbyć wczoraj w 
Białogardzie. Niestety, jak po
dają nasi korespondenci, pił
karze Szczecinka nie stawili 
się w Białogardzie.

Kolejna z 
porażka Śliwy

W trzeciej 
rundzie między 
narodowego tur 
nieju szachowa 
¡o rozgrywane 
go w Leningra 
dzie reprezen
tant Polski do 
znal kolejnej 
porażki przegry 
wając tym ra- 
zerą z Bułga

rem Padewckim. W pozosta
łych spotkaniach uzyskano wy
niki: Keres (ZSRR) pokonał 
Golombka (Anglia), mistrz 
świata Botwinnik (ZSRR) wy 
grał z Ciocaltea (Rumunia), 
Tajmanow (ZSRR) pokonał 
Najdorfa (Argentyna), a Gli- 
goricz (Jugosławia) zremiso
wał z Pachmanem (CSR). Po 
zostale partie odłożono.

zdobył pierwsze miejsce mając 
125 pkt. Drugie i trzecie miej
sce również zdobyli LZS-owcy. 
Były to patrole LZS POM Bia 
łogard.

Kobiety (Rankę. Kłos, Stec
ka) zgromadziły 71 pkt.

Zespołowo na 1 miejscu u-
plasowalo się zrzeszenie LZS 
— 429 pkt., II SKS — 388
i III LPZ - 81 pkt.

Trasa wynosiła ok. 3 km. 
Uczestnicy musieli „po drodze" 
ncibyć strzelanie, rzut grana- 
t-m, przenosić’ ..rannych” i wy 
znaczyć azymut.

Zwycięzcy otrzymali dyplomy 
i upominki.

Z ostatniej chwili

Gellnerówna 
w doskonałej 
formie!

Nasza czołowa pływaczka 
— Gellnerówna, która prze
bywa w Budapeszcie, trenu 
jąc pod opieką trenerów 
węgierskich Szarosiego i 
Grossa, uzyskała na trenin 
gu na 100 m sŁ grzb. 1.14,9 
— wynik lepszy od rekordu 
Polski.

CWKS Warszawa 30:8 82:15
Ruch Chorzów 24:14 30:21
Lechla Gdańsk 24:14 23:19
IKS Łódź 22:16 32:23
Wisła Kraków 20:18 36:31
Górnik Zabrza 16:19 26:29
Budowlani Opole 18:20 32:38
Kolejarz Poznań 17:21 18:29
Gwardia Warszawa 15:23 18:32
Stal Sosnowiec 14:24 -25:37
Gwardia Bydgoszcz 13:25 18:33
Garbarnia Kraków 12:26 23:35

AKS Chorzów — Sparta Lu 
bań 2:«.

Cracovia — Górnik Bytom 8:0.
Warta Poznań — Polonia By

tom 0:3.
CWKS Bydgoszcz — Górnik 

Wałbrzych 2:3.
Naprzód Llplny — CWKS Kra

ków 1:0.
Stal Mielec — Stal Gdańsk 0:0.

TABELA

Marymont — Górnik Radlin 
przełożony na 4 listopada.

Górnik Bytom 29:15 34:23
CWKS Kraków 28:14 28:1S
Cracovia 15:19 31:18
Polonia Bytom 25:17 23:16
Górnik Radlin 25:15 23:18
AKS Chorzów 23:21 32:28
Naprzód Llplny 21:23 39:34
CWKS Bydgoszcz 20:22 25:23
Stal Mielec 20:24 25:25
Stal Gdańsk 19:25 28:26
Sparta Lubań 19:25 20:34
Warta Poznań 18:26 21:28
Górnik Wałbrzych 16:28 23:40
Marymont Warszawa 14:28 21:44

Na zdjęelu: zespoły przed 
spotkaniem finałowym. V gó
ry lll-llgowcy ze Szczecinka

— dinZvna Darzboru. u dołu 
— Uder klasy A — Kolejarz 
Słupsk.

Mecz oldboyów

Cracovia-Wisla 1:0
Przełożony z 

ub. soboty mecz 
piłkarski mię
dzy oldboyami 
Cracovii i Wi
sły zakończył 
się zwycię 
stwem Craco- 
vii 1:0 (0:0) 
Bramkę zdobył 
Dycjan Gra sta 
ła na bardzo

dobrym poziomie technicznym 
a wiele zagrań m. in. Kohut! 
i Gracza, było żywo oklaski 
wanych przez widownię.

W drużynie zwycięskiej wy
różnili się Hymczak w bram
ce, Kazirnierowicz w obronie, 
oraz Zbroja i Dycjan w napa 
dzie. W Wiśle, oprócz Kohuta 
i Gracza, najlepiej grali Ma 
moń. oraz broniący po przerwie 
Kctz.



NA OSIEDLU
bez zmian

Wstrząsająca obojętność

KIEDY pod koniec ubie
głego roku oddaho do 
użytku mieszkańców 

nowe bloki osiedla Włady
sława IV, dużo mówiło 
się i pisało o różnych u- 
sterkach i niedociągnię
ciach. Potem stopniowo 
wszystko ucichło. Czyżby 
braki usunięto? Nie. Nie 
bądźmy takimi optymista
mi. W dalszym ciągu pra
wie w każdym mieszkaniu 
coś „nawala“. To drzwi 
się nie domykają, to kran 
albo się nie chce dokręcić, 
albo odkręcić. Można by 
zresztą wyliczyć całą lita
nię tego rodzaju braków. 
Ludzie początkowo chodzi
li, prosili o naprawę, w 
końcu machnęli ręką.

Niektórych rzeczy nie 
da się już, niestety, napra 
wić. Np. mieszkanki osie
dla muszą się wyrzec ma
rzeń o dużym, przewie
wnym, suchym strychu. 
Na osiedlu sprawa stry
chów jest już przesądzo-

tę sprawę do serca i upo
rządkowała nareszcie teren 
osiedla. Albo... sprawiła 
wszystkim mieszkańcom 
wysokie gumowe buty.

nia. Bo nie dość, że bło
to — to jeszcze ciemno. Na 
przestrzeni całej ulicy Wła 
dysława IV, nie ma ani 
jednej latarni. Właściwie 
to jest, nawet duża. O- 
świefla nową budowę. Tyl
ko, że kiedy jest wiatr, la
tarnia kołysząc się na 
wszystkie strony, oślepia 
przechodniów. Wtedy to 
już zupełnie nic nie widać. 
Słychać tylko chlupot bło
ta, „wiązanki“ przekleństw 
brnących po biocie ludzi.

Taką oto tablicę z groź
nym napisem umieszczono 
obok śmietników. A kilka 
kroków dalej stoją zapeł
nione kubły na kmieci od 
wielu miesięcy nie opróż
niane. *

na. Ale przecież na tere
nie Koszalina buduje się 
kilka nowych domów, w 
których (mimo nauczki) 
nie zaprojektowano stry
chów.

A teraz sprawa druga. 
Już prawie rok mieszkań
cy osiedla wracając do 
domów, po prostu topią 
się w błocie. Może by tak 
jednak DBOR wzięła sobie

UWAGA, SŁUCHACZE WUMtl 
W Cnlu dzisiejszym odbędą się 

następujące zajęcia dla słuchaczy 
J-ro roku:

od godz. 11 do 16 — wykład z 
historii polskiego ruchu robotni
czego: walka mas pracujących 
pod przewodem SDKPII. o wy
zwolenie narodowe I społeczne. 
Walka SDKP1L z oportunizmem 
1 nacjonalizmem PPS.

Od godz. 16 do 20 — semina
rium z historii międzynarodowe
go ruchu robotniczego: Pierwsza 
Międzynarodówka. Komuna Pa
ryska.

W dniu 16 bm. odbędą się na- 
stępujące zajęcia dla słuchaczy 
II-ko roku:

od godz. 14 do 1* — semina
rium z historii polskiego ruchu 
robotniczego: walka mas ludo
wych przeciwko ofensywie kapi
tału. KPP na czele mas w walce 
przeciwko dyktaturze faszystow
skiej. Ocena przewrotu majowe
go.

Od godz. 18 do 20 — seminarium 
z ekonomii: wydatność pracy I 
drogi jej podniesienia. System 
norm 1 płac w przemyśle socja
listycznym. Ekonomia rolnictwa. 
Analiza dochodu spółdzielni pro
dukcyjnej i Jego podział.

Dnia 20 sierpnia br. do szpitala 
w Koszalinie, przy ul. Falata, zo 
stało przywiezione 2-dnlowe, cho 
re niemowlę — dziecko Heleny 
Budniak z Bobolic. Po dziesię
ciu dniach dziecko umarło. O fak 
cle tym powiadomiono matk" do
piero 6 września. A więc tydzień 
czasu nic ona o tym nic wledzla 
la, mimo 12 dzwoniła kilkakrotnie 
prosząc o Informacje.

Stała się więc rzecz niedopusz
czalna.

Poszukano co prawda odpowie
dzialnych za takie niedbalstwo 1 
ukarano. Winna okazała się pra- 
cownlczka kancelarii ogólnej — 
Konczalska. która otrzymała na
ganę z ostrzeżeniem. Ale na tym 
sprawa zakończyła się.

Prawda, że jest to wypadek 
raczej sporadyczny, ale zasy
gnalizował on zjawisko bar
dzo niezdrowe: całkowite zo
bojętnienie na ludzki ból. Ma 
my podstawy do twierdzenia, 
że niewysłanie natychmiast 
telegramu do nieszczęśliwej 
matki nie było tylko zapo
mnieniem. Sanitariusz A. Szer 
meta — jak nas informował 
dyrektor Szpitala dr Szan- 
tyr — alarmował kancelarię 
o tym, że w kostnicy od kil
ku dni leżą zwłoki dziecka. 
Doprawdy kamienna wprost 
obojętność musi cechować 
Konczalską. skoro dopiero po 
tygodniu zareagowała.

Nie trzeba udowadniać, nie 
trzeba sięgać do literatury, 
np. do „Trenów" — Kocha
nowskiego, aby przekonać się. 
jak wielką i bolesna stratą 
jest śmierć dziecka I dlatego 
też zrozumiale jest głębokie 
oburzenie matki — Heleny 
Budniak i całego szeregu o- 
sób, które dowiedziały sle o 
skandalicznym postępowaniu 
Konczalskiej. Ludzie komen
tują wypadek, potępiają... po 
stępowanie Konczalskiej(wysu 
wa’ą szersze wnioski.

Bo jakoś tak już jest, że po 
dobne wypadki — choćby to 
były pojedyncze i popełnione 
przez jednego tylko pracowni

ka — podrywają zaufanie spo 
łeczeństwa do pracy całego ze 
społu, w tym wypadku Szpita 
la Miejskiego w Koszalinie. 
A przecież wiemy, że więk
szość ludzi z tego zespołu bar 
dzo ofiarnie, z poświęceniem 
walczy z chorobami dręczący 
mi ludzi, stacza co dzień, co 
godzinę nieomal boje o ludz
kie życie.
Dlatego też nie wolno do po

rządku dziennego przejść nad 
postępowaniem pracowniczki Kon 
czalsklej. Powinno ono stać się 
tematem dyskusji na jednym z 
najbliższych zebrań załogi szpita
la, aby pomogło zrozumieć wszy
stkim pracującym tam ludziom, 
te dobre imię szpitala, i co w pa 
rze Idzie, zdobycie zaufania spo
łeczeństwa. uzależnione jest od 
pracy KaZDEGO spośród załogi.

BARBARA FIDELSKA

Kalendarzyk wyborczy
do komitetów FN

W dniu dzisiejszym odbędą 
się dalsze zebrania wyborcze 
do obwodowych komitetów 
FN.

Obwodowy Komitet FN 
nr 12 — godz. 18 w świetlicy 
MZBM. W skład tego obwo
du wchodzą rejony komitetów 
blokowych nr 20 i 21.

Obwodowy Komitet FN 
nr 15 — godz 18 w świetlicy 
ZW ZMP. W skład tego ob
wodu wchodzą rejony komite 
tów blokowych nr 26, 27 i 28.

Konkurs LPŻ
i »Głosu Koszalińskiego«

Może by więc jednak Miej 
skl Zarząd Gospodarki Ko
munalnej razem z 
DBOR przypomnieli so
bie, że gdzieś tam na koń
cu miasta, są bardzo zale
głe i bardzo pilne „sprawy 
do załatwienia“.

Tekst i zdjęcia 
ELIZA PELCZAR

Nowy system sprzedaży
motocykli

Już niedługo ukażą się 
w sprzedaży ulepszone ty
py WFM-ck wyposażone w 
części chromowane i kad
mowe. Cena ich wynosić 
będzie 7 tys. złotych.

Jednocześnie informuje
my naszych czytelników, 
że ulegnie zmianie dotych
czasowy system rozprowa
dzania tych motocykli. Mia 
nnwicle dla uzyskania ta
lonu trzeba będzie okazać

książeczkę oszczędnościo
wą, na nazwisko starające
go się. z odłożoną kwotą 
potrzebną na zakup moto
ru.

Wpłaty na książeczkę, 
na ten cel, mogą być roz
poczęte natychmiast. Sprze 
daż natomiast według no
wego systemu, rozpocznie 
sie od dnia I stycznia przy 
szłego roku.

KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH do pracy w transpor
cie towarowym I osobowym zatrudni Ekspozytura PKS 
w Słupsku. Reflektujemy na siły wysokokwalifikowane 
z długoletnią praktyką. Dogodne warunki płacy w/g nowej 
siatki płac dla kierowców. K—506-0

MURARZY, DEKARZY, STOLARZY, SZEWCÓW, KRAW
CÓW. CIEŚLI, ELEKTRYKÓW J ŚLUSARZY względnie me 
chaników narzędziowych do pracy na miejscu lub w tere
nie (na terenie powiatu), przyjmie od zaraz Powiatowa 
Wielobranżowa Spółdzielnia Pracy Usług Rzemieślniczych 
w Miastku, ul. Armii Czerwonej 46. Warunki pracy i płacy 
do omówienia na miejscu. Zgłoszenia przyjmuje przewo
dniczący zarządu codziennie w godz. od 8 — 16-teJ.

K—514-1

4 KSIĘGOWYCH-kontystów I jednego KSIĘGOWEGO-bl- 
lansistę poszukuje Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłop 
sł " w Ustce, pow. Słupsk. Wynagrodzenie do 1 tysiąca 
¿L>.ych. Reflektujemy na siły wykwalifikowane. Oferty 
należy zgłaszać do zarządu GS w Ustce lub w PZGS Słupsk, 
ul. Stalina 34 — dział finansowo-księgowy.

K—515-1

PALACZA kotłowego z kwalifikacjami do pracy przy ob
słudze kotła typu dwupłomlenicowego z narzutem mecha
nicznym przyjmie natychmiast Fabryka Przetworów Zie
mniaczanych „Nowogard" w Nowogardzie. Warunki pracy 
i płacy do omówienia na miejscu w sekcji kadr. Ponadto 
wytwórnia dysponuje hotelem 1 stołówką fabryczną.

K—516-0

Zjazd absolwentów wszystkich roczników Liceum Pe
dagogicznego. kursów I komisji rejonowej w Świdwinie 
z okazji 10-lecia istnienia zakładu odbędzie się w dniach 
27 I 28 października 1956 roku

Zgłoszenia udziału w Zjeździe należy nadsyłać do 
dnia 25 października br. na adres: Państwowego Liceum 
Pedagogicznego w Świdwinie, wpłacając jednocześnie 
tytułem kosztów kwotę 50 zł. K—512-1

Powiatowa Wielobranżowa Spółdzielnia Pracy Usług 
Rzemieślniczych w Miastku, ul. Armii Czerwonej nr 46 
zawiadamia, że zlecone w punkcie usługowym do na
prawy w 1955 roku oraz w I-ej połowie 1956 roku 
wszelkiego rodzaju obuwie należy odebrać do dnia 
15. XI. 1956 roku. Nie odebrane w tym okresie obu
wie zostanie sprzedane w drodze licytacji.

K—513-1

Unieważnienie
Zarząd Spółdzielni Pra

cy „Automat" w Słupsku, 
ul. Wojska Polskiego nr 22 
unieważnia zagubioną pie
czątkę o następującym 
brzmieniu:

Spółdzielnia Pracy 
Wagarsko-Slusarsko- 

Mechaniczna „Automat" 
w Słupsku 

Punkt Usługowy 
w Białogardzie, 

ul. Grunwaldzka 19, 
tel. 416. K—518-1

chód I motocykl oraz legitymację 
związkowa.

Gp—<37-1

Poszukuje się 
pokoju
sublokatorskiego dla samo
tnej osoby Zgłoszenia kie
rować: WPHS Hurtownia 
w Koszalinie, ul. Morska 
nr 13 lub telefonicznie pod 
nr 36-55.

K—511-0

OGŁOSZENIA DROBNE

PORTFEL czerwony z dokumen
tami zgubiono w pociągu na tra
sie Kołobrzeg — Koszalin dnia 10 
bm. Uczciwego znalazcę proszę 
o zwrot zawartości za wysokim 
wynagrodzeniem. Bukowska Ma
ria, Słupsk, Wojska Polskiego 1. 

G—435-1

WOJSZNIS Władysław, zam. w 
Słupsku, ul. Deotymy 8/1 zgubił 
amatorskie prawo Jazdy na samo

DYMEK Władysław zgubił świa
dectwo dojrzałości wydane przez 
Technikum Mechaniczne nr 2 we
Wrocławiu. Gp—439-1

JURKIEWICZ Alfons, zam. w 
Słupsku zgubił legitymację zwląz 
kową nr 027699. Gp—436-1

„Nowa Huta" — Mąt dla Anny 
Zaccheo.

Seanse o godz. 19 I 20.19.
Uwaga! O godz. 16 wy<. 

liany będzie film pt. „Był sobie 
król“.

..Młoda Gwardia" — Rokosso- 
wo — nieczynne.

WDK — Otello.
Seanse o godz. 17.30 1 19.30.
Kino MPBB ful. B. Bieruta 

nr 38/40) — nieczynne.

GONKA Emil zgubił prawo Jazdy 
kat. in-ej. Gp—438-1

Świerczewskiemu Mariano
wi skradziono legltymaclę związ
kową nr 73569. Gp—413-1

ZAGUBIONO dowód rejestracyjny 
nr E-73-869 samochodu gnz-51 
PTHW w Słupsku, Kilińskiego 46. 
Znalazca dowodu proszony o 
zwrot pod ww adres.

Gp—440-1

KUPIg sypialnie. Zacharzewska, 
Słupsk, ul. Poznańska 3«. tel.51-51.

Gp—441-1

APARAT do spawania acetyleno
wego kompletny (wvtwórnica, 
palniki, reduktor, węże) sprze
dam. Słupsk, Konopnickiej 12/4.

KORESPONDENCYJNE lekcje 
księgowości, stenografii, Języków, 
Łódt 1, skrytka 297.

P—425-0

PRZYJMUJE do garbowania, far 
bowanla i uszlachetniania skóry 
baranie, królicze 1 Innych zwie
rząt futerkowych. E. Makowie
cki, Poznań — Solacz, ul. Gru- 
dzieniec 66.

K—317-6

PROGRAM II 

na fali 307 m 
na dzień 13. X. br. fponledzlalek)

9.10 Muzyka rozr. 5.30 Poranne 
rozmaitości rolnicze. 5 50 Glmn. 
0.10 Zespół Janicza. 6 25 Kalen
darz radiowy. 6.36 Piosenki. 6 51 
Glmn. 7.10 Ork. dęte. 7.36 Melo
die film 9.06 Przegląd prasy. 
9.15 Ork. rozr. 8.36 Utwory fort. 
0.00 „Lecą liście z drzew". 9.20 
Ork. 1 chór rozgł wrocławskiej. 
10.00 „Piotruś z Wydmuchowa". 
10.20 Poranny koncert kameral
ny. 11.00 Z tycia Związku Ra
dzieckiego. 11.30 Piękne glosy. 
12.10 Aud. aktualne. 12.20—15.05 
Przerwa. 15.10 Utwory na gitarę. 
15.30 „Strzał do Jaskółki" — słu
chowisko dla dzieci. 16.05 Muz. 
rozr. 16.30 Miniatury wioloncre- 
lowe. 16.50 Felieton A. Zawadz
kiej. 17.00 z melodia i piosenką 
przez świat. 17.40 Na warszaw
skiej fali. 18.00 Radziecka muz. 
rozr. 18.30 Muzyka 1 aktualności. 
18.55 Krakowski chór PR. 19.15 
Reportat literacki. 19.30 Szyma- 
manowski: Sonata c-moll . p. 9. 
20.23 Kronika aportowa. 10.43 
Aud. dla wsi. 31.05 Muzyka tan. 
21 30 Rozmowy o Sejmie. 12.00 
Muzyka tan. 22.30 Piosenki fran
cuskie. 22.40 Koncert wieczorny.

W lecie można ostatecznie suszyć na dworze Ale co ro
bić z wypraną bielizną w zimie, kiedy bedzie mróz i 
śnieg?

Co prawda przed mie
siącem przyjechała wielka 
spychaczka (podobno gdzieś 
aż z Sopot czy Poznania). 
Mieszkańcy cieszyli się — 
„no nareszcie“! Ale spy
chaczka zepchnęła zwały 
ziemi i odjechała. Potem 
przyszedł jeden człowiek, 
wyznaczył coś sznurkiem, 
powbijał kołeczki i po
szedł. Potem przyszedł in
ny, z łopatą. W ciągu ty
godnia wykopał prosto
kątny dół 3 X 7 m i też 
poszedł. A tymczasem w 
dole gromadziła się woda i 
trzeba było nie lada umie
jętności, by przeskoczyć 
ten „basen". Teraz to 
przyjechał nawet traktor i 
pracuje iuż kilku robotni
ków. Ale nauczeni smut
nym doświadczeniem m’e- 
szkańcy Osiedla, nie cie
szą sie przedwcześnie.

Kiedy już pisze o bolącz
kach osiedla, nie mngę 
pominąć sprawy oświetle-
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TYLKO DLA MUZYKÓW

Gdy ktoś gra na jedną nutę 
nie wiń grajka, lecz bat ulg.
O PEWNYM
Plecy ma szerokie — 

nie miejcie obawyt
Zdoła nimi zakryć swoje 

ciemne sprawy.

O PEWNEJ METODZIE

Niejedna tego dowiodła głowa 
te gasi zapał woda sodowa.

WŁODZIMIERZ SCISŁOWSKI

O NAZWISKU
MAZURKIEWICZA

Czasami się znajdzie kanalia 
wśród ludzi.

która im dobre nazwisko 
paskudzi.

GDY „KOCIAK"
KOSZTOWNY...

Gdy kociak zachłanny jest, 
czyi

nie pocisz się przy nim jak 
mysz?

Notatki z. podróży po NRD (H)

Na granicy sektorów
Zwiedzamy autokarami 

centrum Berlina. Szero
ką Unten der Linden 

Jedzlemy pod Bramę Bran
denburską. Tuż za nią środ
kiem ulicy biegnie granica 
sektorów.

Po przeciwległej stronie u- 
Ucy pełnią służbę zachodnlo- 
berllńscy policjanci 1 celnicy. 
Gmach Reichstagu oddalony 
o kilkandścle metrów od nas 
znajduje się Już na teryto
rium Berlina zachodniego.

Żywy organizm miejski 
rozdarty na części. Tu, sto
jąc pod Bramą Brandenbur
ską, na pograniczu dwóch 
sektorów, można sobie dopie
ro w pełtd zdać sprawę z 
wagi problemu podziału Nie
miec.

Dwa sektory — dwa «wiaty. Po 
tamtej stronie wielu ludzi wa
łęsających się po ulicach hez 
wyraźnie określonego celu, wspa
niałe domy tow'arowe zawalone 
po brzegi niemniej wspaniałymi 
towarami, ulice tomce w po
wodzi różnokolorowych neonów 
i reklam.

Ile w tym blichtru, powierz
chownego dostatku?

"'»a sektory — dwa «wiaty.

To i owo ze świata

Tarzan w żeńskim wydaniu
Starzy kinomani pamiętają fil 

my o Tarzanie. Były to zwy
czajne kicze, ale szukająca ła
twej rozrywki publiczność, do 
skonaie się na nich bawiła. 
NRF wskrzesza obecnie tra
dycję tego rodzaju filmów, z 
żeńskim wcieleniem Tarzana 
— Lianą. Scenariusz filmu o 
Lianie oparły jest na rzeko
mo autentycznej histerii pe
wnej Hdendcrki, nazwiskiem 
Bertha Hertogh, którą rouzi- 
ce zagubili w czasie II wojny 
kwiatowej na Malajach. Malaj 
czycy zaopiekowali się dziew
czynką i gdy ukończyła 13 
lat, zgodnie z miejscowym o- 
byczajem, wydali za mąż.

Prasa zachodnia podaje w 
związku z tą historią wiele 
szczegółów — tyki sensacyj
nych, co nieprawdopodobnych. 
A więc, że z powodu rozwodu 
Berthy z jej mężom na Mala
jach wybuchło powstanie, w 
którym zginęło f.o osób; że 
aktorka, która będzie grać gió 
wną role w filmie, osnutym 
na dziejach Berthy, wybrana

została spoSród 12 tys. kandy
datek itp. Wszystko to służyć 
ma oczywiście reklamie filmu.

Kiedy byliśmy w Lipsku, gazety 
podały następującą wiadomość: do 
pełniącego służbę przy Bramie Bran 
denburskiej młodego policjanta 
podszedł z zachodniego sektora 
jakiś osobnik. Skinął 1 kiedy 
policjant zbliżył się do niego 
(prawdopodobnie myślał, że chce 
go o coś zapytać) osobnik ten 
wyciągnął rewolwer, strzelił do 
policjanta z bliskiej odległości, 
a następnie spokojnie się oddalił. 
Zwolnicie mnie chyba od ko
mentowania tego?

Niemieccy towarzysze wo
zili nas po mieście pokazując 
wszystko, co godne w Berli
nie obejrzenia.

W trójkącie Unten der Lln- 
den, Marks-Engels-Platz 1 
Llebknecht-Platz szereg za
bytkowych budowli (Bibliote
ka Narodowa, gmach Uni
wersytetu im. Humboldta, o- 
pera, katedra niemiecka). 
Wiele z nich Jest zniszczo
nych, ale są odpowiednio za
bezpieczone i w niedługim 
czasie będą odbudowane.

Stalln-Allec — słynna ber
lińska MDM. Od warszaw
skiej na pierwszy rzut oka 
różni się tylko długością. Na 
parterach wielkie magazyny 
handlowe, kawiarnie, a wśród 
nich kawiarnia „Warszawa". 
Z tą nazwą często się moż
na spotkać w Berlinie. Jed
na z głównych ulic w cen
trum miasta nazywa się War- 
schauer Strasse. a sąsiedni 
d /orzec kolejki nadziemnej 
nosi tę samą nazwę ...

Treptow — cmentarz-mau- 
zoleum żołnierzy radzieckich. 
Monumentalna budowla, któ
rą w latach 1947—1949 bu
dowało 1200 ludzi... Nie 
będę relacjonował wszystkich 
szczegółów „zmotoryzowanej" 
wycieczki po mieście. Z ko
nieczności była ona bardzo 
powierzchowna, informacje 
udzielane przez przewodni
ków bardzo skąpe. Najlepiej 
zawierzyć swoim nogom 1 
językowi, wybrać się na wę
drówkę w kameralnym towa
rzystwie, oglądać to, co się 
chce 1 jak się chce. W ten 
właśnie sposób wykorzystaliś
my pozostały czas w Berli
nie. Zresztą trzeba lojalnie 
przyznać, że nikt z kierow
nictwa wycieczki nie próbo
wał ograniczać naszej tury
stycznej swobody.

Zanotuję tylko jeszcze dwa 
spostrzeżenia z tych wędró
wek bez celu, bez ustalonej 
marszruty.

O pierwszym boję sic pisać. 
Powtarza się w każdej ko
respondencji z zagranicy i zo
stało Już w swoim czasie wy
śmiane. Ale chcąc być w 
swoich relacjach dokładny,

nie mogę pominąć tego. Do
myślacie się. o co chodzi. 
Tak. o czystość. Ulice Ber
lina są dosłownie „wypuco
wane". Widziałem, jak się to 
robi. Armia sprzątaczy uzbro 
Jonych w olbrzymie miotły 
usuwa każde najdrobniejsze 
zanieczyszczenie. Nie sądzę 
Jednak, żeby tajemnica czy
stości Berlina tkwiła tylko 
w tym, że pracuje „armia", 
ze „olbrzymie miotły" i Ja
kiś doskonały system organi
zacyjny robót porządkowych. 
Po prostu berlińczycy starają 
się nie zaśmiecać ulic. Dodam, 
że zastosowałem się do pa
nujących tu zwyczajów 1 nie
dopałki papierosów wrzuca
łem do kosza na śmieci.

Uroku miastu dodają zie
leńce. Trawniki, klomby kwia 
tćw wciśnięte są tutaj w każ
de możliwe miejsce. Ale Ja
kie trawniki! Proste niczym 
stół plng-pongowy, strzyżo
ne przy pomocy przyrządu 
przypominającego wielką ele
ktryczną maszynkę do gole
nia.

Ale nawet najpiękniejsze 
rabaty zdobią miasto tylko w 
dzień. W nocy trawniki, drze
wa, klomby tracą zupełnie 
znaczenie. W czasie wieczor
nej przechadzki ulicami mia
sta oglądając wielkie pomy
słowe 1 różnobarwne reklamy 
świetlne 1 neonowe, wzdy
chałem: żeby więcej światła, 
żeby choć Jedna instalacja 
neonowa w Koszalinie...

T. KWAŚNIEWSKI

WARTO POMYŚLEĆ

AFERA z „lipnym" rekordzistą 'świata, podającym się 
w Słupsku za Janusza Sidło — wywołała wiele szu

mu w naszym województwie. Niektórzy czuli się urażeni, 
że to „każdy nas kiwa", inni śmieli się z pechowego ama
tora wrażeń, jeszcze inni wreszcie, a wśród nich l my. 
pomyśleliśmy o takiej sprawie: w spotkaniu młodzieży jed
nej ze szkół słupskich zamiast Sidly uczestniczył kombi
nator. Czy jednak nie można by sprowadzić wyczynow
ców z prawdziwego zdarzenia? Sport polski już dawno 
przestał być „kopciuszkiem", mamy wiele wybitnych jed
nostek. z których możemy byt dumni. Nasze władze spor
towe mogłyby pomyśleć o zorganizowaniu w ciągu zimy 
szeregu spotkań rekordzistów i mistrzów z młodzieżą. Niech 
przyszli mistrzowie wiedzą jak wygląda Krzesińska, Ja
nusz Sidło, Kopyto, Kocerka czy Walczak, Pietrzykowski 
czy Walasek.

„Na początek" warto by pomyśleć chociażby o spotka
niach z naszymi czołowymi sportowcami, jak Młynarczyk, 
Kruszyński, Krawiec, Zawadzki t in. Piękne pole do popisu, 
zwłaszcza dla komisji propagandowej WKKF^.

LZS-y GÓRĄ!

rpńKIEGO zakończenia okręgowych mistrzostw lekkoa- 
J tletycznych w Wałczu nie spodziewało się chyba wie

lu ludzi. Reprezentanci zrzeszenia sportowego LZS wyszli 
na czołowe miejsce w województwie. Więcej nawet, w kon
kurencji seniorów zajęli pierwsze miejsce, wyprzedzając 
bezkonkurencyjnych dotychczas kolejarzy. LZS-owcy mają 
również dobrych juniorów. IV tej kategorii zrzeszenie LZS 
uplasowało się na trzeciej pozycji. Łącznie, jak już pi
saliśmy, sportowcy wiejscy wywalczyli drugie miejsce, 
stając się w naszym okręgu potęgą lekkoatletyczną. Oby 
tak dalejf Mam na myśli sezon zimowy, którego właściwe 
wykorzystanie powinno umocnić pozycję lekkoatletów LZS.

NARADA NAD... GWIZDKIEM

W TYCH dniach, aktyw społeczny i etatowy koszalińskie
go ruchu sportowego dyskutował na naradzie nad 

zmianami w strukturze sportu polskiego.
Szereg głosów w dyskusji świadczył wymownie, że... 

wielu ludzi albo w ogóle nie przygotowało się do dysku
sji, albo nie wiedziało o co chodzi. Mieliśmy mówić o wiel
kich, poważnych zagadnieniach, a tymczasem wyciągano 
różne drobiazgi, Jak np. kwestię... wypożyczenia gwizdka 
na zawody itp. Tego rodzaju dyskutanci przedłużyli nara
dę. osłabili poważnie jej znaczenie i... oczywiście narazili 
się na uśmiechy politowania...

Najgorsze, że wśród „gwizdkowych" mówców byli i lu
dzie zajmujący dość poważne, etatowe stanowiska w na
szym ruchu sportowym. Miejmy nadzieję, że zmiany struk
turalne obejmą ich również. Potrzebujemy w sporcie kierow
ników, działaczy i organizatorów, a nie ludzi przypadko
wych.

CZY II LIGA?
pYTANIE może za wczesne, jednak dziesiątki kibiców 
I pięściarstwa już teraz z ołówkiem w ręku obliczają 

możliwości koszalińskiej Sparty. Zespół jest na czele, w 
ostatnim meczu wygrał zdecydowanie, w drugiej rundzie 
najgroźniejszych przeciwników gości na własnym ringu... 
Iskierki nadziei rosną coraz bardziej.

SZACHIŚCI „SYPNĘLI" WALKOWERAMI

WIELE drużyn szachowych w rozgrywkach mistrzow
skich oddało punkty walkowerem. Stal Ustka w 

klasie A, Olimp Złocieniec w klasie B. nie wyjechały 
na zawody. . t

W stosunku do winnych sekcja szachowa nie wycią
gnęła na razie żadnych wniosków, ale gdy w dalszym 
ciągu sprawy nabiorą podobnego obrotu, to... niejedna dru 
żyna może „wyskoczyć" z rozgrywek.

Kola sportowe zgłaszając do mistrzostw swe zespoły 
winny dopilnować, by rozgrywały one spotkania.

Marion Michael — wyko
nawczyni roli Liany.

Laureatka 
konkursu 
włoskiej telewizji

HUMOR

Płynność kadr...
Bys. Karol Baraniecki

Marla Lulsa Garoppo zdoby. 
la pierwszą nar.rodę w ,kon- 
Icurso zorganizowanym przez 
wioską telewizję. Konkurs 
wymagał wszechstronnej zna 
jomośei literatury greckiej. 
WydEje się jednak, źe u zwy
cięstwie zadecydowała nie tyl 
ko znajomość literatury gre
ckiej. ale 1 mija powierzcho
wność. Młoda laureatka Zoita 

la zaproszona do Grecji.

Dwóch wariatów 
opanowało szkolę

Niecodzienny wypadek wy
darzył się na przedmieściach 
Mediolanu, Terraz.zano. Dwóch 
umysłowo chorych mężczyzn 
wypuszczonych niedawno z po 
wodu „dobrego sprawowania“ 
z zakładu psychiatrycznego w 
pobliżu Neapolu przybyto do 
Torrazzano I zabarykadowało 
się w miejscowej szkole.

Sterroryzowali oni mieszkań 
ców Terrazzano, oświadcza
jąc, że zamordują nauczycieli 
1 dzieci. Jeśli nie otrzymają 
okupu w wysokości 20» mllio 
nów lirów. Sterroryzowani 
mieszkańcy wypełniali każde 
życzenie wariatów.

Na miejsce wypadku przy
były liczne oddziały policji 
z Mediolanu, które wreszcie 
po długiej strzelaninie obez- 
władnlll obydwu wariatów. 
Okazało stę, że było to dwóch 
br.-.cl. którzy r-.Ielt przy so
bie tyle motedału wybucho
wego, li mogliby wysadzić ca
łą miejscowość w powietrze.

»Chickens«
czy idioci

Środkiem szosy pędzą na
przeciw sl blo dwa samocho
dy. Są coraz bliżej. Jeszcze S'J 
metrów. Jeszcze 30. W osta
tniej sekundzie Jeden z samo
chodów skręca raptownie w 
prawo.

Nie, to ule pijani kierowcy.' 
To gra. Uprawiają ją z. samo
bójczym zapałem chuligani 
w Australii. Ten szofer, któ
rego nerwy pierwsze nie wy
trzymają, który pierwszy skrę 
el na bok, ten przegrywa 1 
jest , -hlcken“ — tzn. kurczę. 
Tą idiotyczna 1 szaleńcza 
„gra*1 importowana do Austra 
lii z USA rozpowszechniła się 
tam do tego stopnia, że była 
aż przedmiotem obrad parla
mentu.

Około południa fanfary zapowiedzia
ły, iż orszak królewny Anny zbliża się 
do bram miasta. Naprzeciw przyszłej 
małżonce wyjechał Bogusław, mając u 
boku wodza swych wojsk Wernera 
Schulenburga i księcia meklemburskle- 
go Henryka, który dat w czasie wojny 
wiele dowodów przyjaźni dla Pomorzan, 
Towarzyszyli mu także zagraniczni goś
cie — książęta: Brunświku, Saksonii I 
Anhaltu, a także posłowie Danii i Szwe
cji oraz wielu wybitnych spośród rycer
stwa pomorskiego.

Tysiąc pięćset koni liczył orszak cór
ki polskiego króla. Pochód otwierał du- 

Iży oddział zakutych w zbroje jezdnych; 
ich chorąży trzymał znak z wyhaftowa
nym piastowskim orłem i Gryfem. 
Następnie w kolasce obitej szkarłatnym 
aksamitem Jechała Anna; osiem białych 
arabów, które ciągnęły królewski po
wóz, dźwigało na sobie pozłacane rzędy 
i wysadzane perłami kany. Dalej — 
kilka karet z damami dworu pani mło
dej, w paradnych jedwabistych stro
jach; odkryte ramiona i szyje przy
brały one klejnotami. Wielu senatorów 
i znakomitych panów polskich i litew
skich, tudzież gromada szlachty wielko
polskiej, która najgorliwiej opowiadała 
się za sojuszem z Pomorzem. Jeszcze 
dworzanie i dziesiątki wozów z bogatą 
wyprawą. Na koniec oddziały Jazdy w 
czerwonych kabatach, po trzech w sze
regu, z kuszami na ramionach. Potem 

. inni w kabatach niebieskich, zbrojni w 
I piki. Jeszcze jazda litewska w różnych 
| kurtach o barwach swych dowódców; 

cl dzierżyli tarcze 1 piki, a przez plecy

mieli przewieszone długie luki. Dowód
ców mogłeś poznać po bogato hafto
wanych jedwabnych lub brokatowych 
szatach 1 srebrnych łańcuchach na pier
siach.

Przy polskich panach, przybranych w 
stroje kapiące od szlachetnego kruszcu 
i drogich kamieni, ubiory książąt nie
mieckich i samego Bogusława wyglą
dały mało okazale. Książę w prostej 
sukni z niebieskiego aksamitu za jed
ną ozdobę miał złoty medalion na piersi 
z wizerunkiem Gryfa i miecz, którego 
rękojeść i pochwa były wysadzane ru
binami. Na ramionach szuba podbijana 
tygrysią skóra;, włosy schowane pod koł
pakiem z pękłem orlich piór. Dosiadał 
karego rumaka, rwącego się do lotu, 
zataczającego koła z takim Impetem, 
że otoczenie cofnęło się dla bepiecz- 
ności o kilka kroków.

Już brama. Kasztelan poznański Łu
kasz Górka, pomagając królewnie wy
siąść z karocy, mruknął:

— Prawda, co o nim powiadają. Wy
gląda na takiego, który z czartem wziął
by się za bary. A co za koń! Jeszczem 
podobnego bieguna nie widział!

Anna spoglądała oczarowana na dorod
nego mężczyznę, który zeskoczył właśnie 
z siodła I podchodził ku niej. Spodobał 
się jej od pierwszego wejrzenia. Jakoż 
pokłoniła się mu z gracją, on zaś, oblu
bienicę do piersi przycisnąwszy, w czoło 
ucałował I rzeki:

— Wybaczcie pani moja, te nie umiem 
wypowiedzieć wszystkiego, co sle godzi 
w tej uroczystej chwili. Zalety twego da
la i ducha są tak wielkie, że wszyscy

wokół nas zebrani, razem wzięci — nie 
zdołaliby nawet w części oddać im należ
nego hołdu. A tym bardziej Ja sam, jak 
zapewne pamiętacie pani, najmniej wy
mowny r wielbicieli jej urody i dowcl- 
nu...

Anna podziękowała uśmiechem za ta
kową grzeczność i ująwszy go pod ramię, 
do kolasy myślala wchodzić. Ale książę, 
ceremoniału nie pomny, pochwycił córę 
króla polskiego na ręce i przed siebie 
na konia posadził. Pomorzanie powstrzy
mali oddech w obawie, że rumak sko
czy nieprzytomnie I strąci z grzbietu kró
lewnę, która owszem, rada była takowej 
przygodzie. Ale panowie polscy, wąsa 
podkręcając, uśmiechali się do siebie:

— A to czart! Iście polska fantazja! Ju
nak jakich mało!

Zmieszawszy się razem, goście z go
spodarzami ramię w ramię ruszyli do 
miasta wśród trąb grania i grzmotu ar
mat. A były ulice obstawione gęstym 
szpalerem lancknechtów i żołnierzy i rot 
granicznych, którzy dla pochodu z naj
wyższym wysiłkiem trzymali wąską dro
gę, bezustannie przez wiwatujące tłumy 
naplerani.

Przy zamkowym portalu powitał pannę 
młodą kanclerz Kleist. W łacińskiej mo
wie, tłumionej wzruszeniem, polecił jej 
lasce przyszłych poddanych 1 życzył, aby 
rychfo doczekała się męskiego potomka, 
W odpowiedzi sędziwy biskup poznański, 
Jan Lubrański odczytał pismo Kazimierza 
Jagiellończyka:

„Księcia Bogusława, miłego sercu na
szemu zięcia i przyjaciela, my Król Pol
ski, Wielki Książę Litewski etc. o przy
jaźni i poparciu zapewniamy. Nie będzie 
nigdy Brandcnburczyk ani Krzyżak wy- 
pasał konia na pomorskiej ziemi, iżby pol
skie wojsko nie dobyło miecza. Nie bę
dzie Frankfurt albo też inne miasto kład
ło tamy kupcom, którzy Wartą lub Od
rą towar spławiają do Szczecina.

(c. d. n.)


